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czynna od godziny 9-tej rano do 7-ej wieczorem bez przerwy 


poleca : 


austria odbiera im prawo obywatelstwa! : 


OSTRE ZARZADZENIA RZĄDU AUSTRJACKIEGO. — DALSZE REPRESJE. — NOWA FALA DO 


Wiedeń (—) Rząd austrjacki cof- 

ngi prawa obywatelskie 
16 żydom 

którzy otrzymali prawa. obywateli 
austrjackich po woj światowej, 
co przeprowadzila wiedeńska rada 
gminna do lutego 1934. (rada socja- 
listyczno - żydowska). Na żądanie 
rządu związkowego  naturalizaeja 
została zatwierdzona przez Najwyż- 
szą Austrjacką Izbę Sądową. 

W tej chwili, po odebraniu ohywa- 
telstwa wielu żydów pozostało bez 
przynależności państwowej, gdyż 
przyjmujące obywatelstwo austriac- 
kie, zrzekali się obywatelstwa państw 


POLSKI. 

do których poprzednie należeli. 

Pierwsze zarządzenie rządu odbie- 
rające prawo obywatelskie 76 żydam 
Jest wstępem do wiejkiej akeji, KTÓ- 
ra ma objąć kilkadziesiąt tysięcy ży- 
dów naturalizowanych po wojnie 
światowej. 

Większość tych żydów przywędro- 
wała tu z Polski. 


Wiadomość o odbieraniu praw o- 
bywatelskich żydom przez rząd au- 
strjacki, ściśle związana z Pol- 
ską. Jak już swojego czasu donosi- 
w Hii przebywa kilka- 
żydów, którzy w 
czasie wojny bolszewickiej uciekli z 


Polski, (część zdezerterowała) aby 
nie odezuwać skutków wojny. Żydzi 
ci uciekli formalnie od ohawiązków, 
jakie na nich spas mogły. 

W tej chwili grozi nam nowa fala 
kilkudziesięciu tysięcy żydów, któ- 
rzy obywatelami Polski nie są. Tej 
tali przyjąć do kraju nie możemy! 
Są to dezerterzy i zdrajcy, którzy 
uciekli dobrowolnie i o nich trosz- 
czyć się nie mamy obowiązku! 

DOŚĆ MAMY TYCH ŻYDOW- 
SKICH „POLAKÓW*! 

Cały naród połski musi zaprote- 
stować przeciw tej nowej fali z Au- 
strji i Rumunji!! Red. 


Nowa fla żydów do Polski. 


I W RUMUNJ SA ŻYDZI „POLACY“. — 


Londyn (—) Rząd rumuński ma 
przeprowadzić wydalenie cudzoziem- 
ców, którzy przebywają na terytor- 
jum Rumunji nielegalnie. Liczba 
tych eudzoziemców sięga kilkunastu 
tysięcy. Wszyscy zostali aresztowa- 
ni. 

Prasa londyńska donosi, że wśród 
tych cudzoziemców znajdują się „Se- 
tki żydów polskich (?!!), że aresz- 

towani mają być w najbliższych 
dniach deportowani z Rumunji“. 
„Morning Post“ stwierdza, że wła- 
dze rumuńskie odtransportują are- 
sztowanych do „macierzystnych kra 
jów“, a ponieważ ma tu na myśli 
Polskę, więc miłe perspektywy 0- 
twierają się dla niej. 


Komunikat prasy angielskiej syg- 
nalizuje nową falę żydostwa do Pal- 
ski. Znów rzuca się w oczy to samo 
zjawisko; wszędzie, gdzie wyrzucają 
żydów, tam wyrzucają żydów „pol- 
skich”. Prasa żydowska w tej chwi- 
Ji robi z nich „Polaków“, a rządy de- 
portują ich do... Polski. My zaś..... 
wierzymy w ta i otwieramy im bra- 
my nasze, chyba w myśl staropol- 
skiej gościnności ?.. Zdaje się, że gdy 
by Ameryka wyrzuciła swe 5 miljo- 
nów żydów, to wszyscy przyznalii 
się do... Polski; pozyskałaby Pol- 


Ska nowe 5 miljonów 
nów i obywateli". 

W ten sposób można powiedzieć, 
że Polska powiększyła swój stan „po 
giadania o 11 miljonów „Polaków“, 
to jest tych żydów, którzy zamiesz- 
kują inne państwa. Zaszczyt to dla 
nas nielad 

Ale pomyślmy o tem, co będzie z 


„prawych sy- 


CZY RZAD POLSKI PRZY JMIE ICH W SWOJE GRANICE? 


nami, jeśli tak dalej gościnnie przyj- 
mować będziemy  obeych, wrogich 
żydów? Ca będzie z pół miljonem 
Polaków we Francji? 

Nad tem się trzeba będzie zasta- 
nowić! 

Dość tych żydowskich obywateli 
zbieranych po całym świecie! Nam 
jest już ciasno! 


Antyżydowskie rozruchy w Westfalji. 


PROPAGANDA PRZECIWŻYDOW SKA NIE USTAJE. 


Berlin (—) Westfalję ogarnął 
wielki prąd przeciwżydowski. W osta 
tnich dniach powtarzają się stale 


rozruchy przeciwżydowskie.  Powo- 
dem ma być ostry ton pracy żydow 
skiej, która oburza się na metody 


Wyroby tytoniowe, cukier, 


oraz artykuły kolonialno-spożywcze. 


z 


walki wyborczej w Zagłębiu Saary, 
i na teror wobec żydów. 

W mieście Nieder — Marsberg an- 
tysemici zaatakowali wszystkich 
przechodniów a wyglądzie żydow- 
skim. Szturmowcy pobili ciężko kil- 

ku żydów, za znieważenie słowne oT- 
ganizacji S. A. Równocześnie zdemo 
lonali sklep żydoski, w którym czy- 
nili zakupy aryjezycy, (socjaliści i 


komuniści) bijąc właścicieli i nakyw- 
ców. 


—:000:—— 
iam czy 


Wanda Proszefowa 4 


przedtem: 
d| Składnica Kółek Rolniczych È 
w Zakopanem 
- poleca po cenach możliwie tanich: — 
4 towary spożywcze delikatesy, 


wódki wina krajowe i zagraniczne. 


Zawsze ci sami ludzie, 


Po wyroku na krakowskich 
komunistów. 

W Krakowie zapadł wyrok na „bo 
haterów" głośnego procesu komuni- 
stycznego. Jak donosiliśmy wszyscy 
oskarżeni zostali skazani na 16 i pół 
roku więzienia. Wśród skazanych ab 
solutną większość stanowiła nasza 
mniejszość — żydzi. Wprawdzie wy- 
dawcy komunistycznego pisma, ży- 
dzi Ritterman i Bazes zostali uwol- 
nieni, ale ich współwyznawcy Ren- 
ner, Taster, Herzberg i Frenkiel o- 
trzymali „nagrođy“. 

Nowy proces komunistyezny — 
nowe nazwiska. Zdaje się, że trudna 
byłoby znaleść rozprawę sądową 
przeciw komunistom, w którejhy żyd 
nie stawał w charakterze oskarżo- 
nego. Natomiast jest setki spraw, 
której „bohaterami“ są wyłącznie i 
tylko wyłącznie żydzi. 

Komunizm to jest ich monopol, 

domena, coś tak jak „gmit“, 
Wszędzie są oni, zawsze oni... Bes- 
konkurencyjni.... 


u-0:0—— 


Poco się zbroją żydzi w Polsce? 


PRZECIW KOMU SKIERUJĄ BROŃ? — OSTATNIE GROŻNE MEMENTO. 
du 


Donosiliśmy swojego czasu o ta- 
jemniczych strzałach w sportowym 
żydowskiej organizacji w 
Warszawie; niedawno we Lwowie 
wybuchła petarda też w lokalu ży- 


ukim. Tym razem w lokalu orga- 
nizacji wojskowej „Brith Trumpel- 
dor“. W jednym i drugim wypadku 
mamy do czynienia z bronią. 

sle fakty te, to nie wszystko. W 


Lublinie sąd okręgowy rozpatrywał 
spiawę dwóch żydów, którzy usio- 
wsli namówić żołnierzy wojsk pol- 
skicb do... sprzedaży broni!! 

W czasie rozprawy wychodzi na 


„POLSKĄ 


jaw stnsftyjna rzecz: 

„dw żydzi ci działali z polecenia 
„ORGANIZACJI SYJONISTYCZNO- 
REWIZJONISTYCZNEJ 
hupogałi więc broń dla tej orga- 

zdyacji wojskowej. 

żydzi zostali skazani na wię- 
$zj ja Zylber na półtora roku 
więzienia, za$ Pinkus Kladmier na 
1 rek 


iązując do tej sprawy pisze 
„Gazela Warszawska”: 

— A więc niewinna organizacja 
sporwwa skupowala broń. Skupowa 
da ją nielegalnie i bez wiedzy władz. 


tem samem wprowa- 
dznjąc czyn demoralizacji w sze- 
regi. I załatwiała to w ten sposób, 
że miektórzy jej członkowie otrzy- 
mywali od swych władz organiza- 
cyjnych polecenie wykonania tych 
wszystkich czynności. Najzułniej 
słuszne są uwagi prasy warszaw- 
skiej, że państwo nie może tolerować 
zbrojącej się organizacji mniejszo- 
ściowej. Organizacja polska, ruska 
czy niemiecka, którejby podobne po- 
stępowanie udowodniono, zostałaby 
z pewnością rozwiązana. 

Ciekawą jest rzeczą: Paco żydom 


KARTA" 


lów się zbroją: Przeciw komu orgá- 
nizują swe kadry wojskowe? 
Uważamy, że sprawy te nie mo- 
ołeczeństwa i czyn 
decydujących! Nie możemy 
zezwolić na to, aby w naszem, krwią 
i trudem wywalczonem państwie, 
zbroiły się 

obce organizacje 

wojskowe! 
Sprawa lubelska powinna być 
ostatniem groźnem memento 

pad adresem tych, którzy tolerują 
postęp żydostwa. 

Należy bezwzględnie 


rozwiązać 


Więccj nawet: usiłowała wykupić ją jest broń Fri Do jakich ce- wrogie organizację żydowskie!!! 


Dlaczego teraz rozpoczęli proces 
o „Protokóły Mędrców Sjonu*? 


Przed kilku dniami doniosła pra- 
sa, że przedstawiciele Związku 
Izraelitów szwajcarskich  wytoczyli 
przed trybunalem w Bernie proces 
w sprawie autentyczności tzw. „Pro 
tokołów Mędrców Sjonu“ i domaga- 
ją się ich konfiskaty, twierdząc, że 
są one falsyfikatem. 

Protokoły te według swej treści 
obejmują płan polityczny na przy- 
szłość najbliższą i dalszą, względnie 
czas przejściowy i na czas, kiedy 
nad światem wedle życzeń i prze- 


widywań mędrców Sjonu zapanuje 
Król izraelski. 
Plany te delekosiężne opierają 


mędrcy na wyższości rasy żydow- 
skiej i jej rzekomo wyższym świa- 
topoglądzie. Obiecują więc sobie ła 
two zdezorjentować i zdeprawować 
rasę aryjską, a następnie ująć ją w 
żelazne karby przy pomocy... sa- 
mych aryjczyków i uczynić z niej 
wygodną dla siebie podściółkę. 

Protokoly te miano sporządzić w 
tajnych posiedzeniach kongresu 
sjonistycznego, który w Bazylei roz 
począł swoje obrady w dniu 29 sier- 
pnia 1897 r. 

Otóż powracają do procesu, po- 
wtarzam, że żydzi szwajcarscy twier 
dzą, jakoby te protokoły sfałszowa- 
no i powołują się na. zupelnie nie- 
przekonywujące świadectwa  człon- 
ków wyższega kongresu, (ciekaw 
jestem, czy znalazłby się między ni- 
mi taki, któryby się przyznał do pra 
cy przy układaniu powyższych pla- 
nów) oraz na Świadectwo takich, 
jak Milukow, który ani za, ani prze- 
ciw autentyczności tych protokołów 
świadczyć nie może, jak hr. Hayla, 
który do Rosji przybył dopiero w 
1809 r. i rzekomo rozmawiał z nieży 
jacym już dzisiaj praf. Sergjuszem 
bar. Nilusem, jak Sergjusz Swat- 
kow, który zajmując sam bardzo nie 
określone stanowisko, wydaje tak 
ubliżający sąd o również nieżyją- 
cym obecnie generale. 

Dlaczego dzisiejsi oskarżyciele nie 
wytoczyli procesu w czasie, kiedy 
jeszcze żyli i prof. Nilus t gen. Racz 
kowski. 

Dziś 
Anknmentów 


wszystkiech „potrzebnych“ 
i świadków dostarczy 


Titwinow, Kamieniew, Zinowjew, 
Radek i inni „rdzenni Rosjanie“, jak 
Stawiski. 

Zresztą styl, to człowiek. 

Niech oskarżyciele jeszcze raz 
przeczytają „Protokoły“ í niech o- 
rzękną, czy takie kategorje myśle- 
nia, czy taki sposób wyrażania się, 
czy taki światopogląd, jaki przebija 
z tych ,.Protokołów*. może się zro- 
dzić w mózgu aryjskim ? 

Niech oskarżyciele wyjaśnią, cze- 
mu to przypisać, że niektóre z pla- 
nów objętych „Protokałami  Mędr. 
Sjonu“ już zrealizowano, jak up. re 
wolueję w Rosji, na finansowanie 
której mieli dać tak olbrzymie su- 
my współwyznawcy pp. Schiff, 
Wahrburg, Wysocki i tow., dlacze- 
go p. Michał Jahrblum z m. Łodzi 
pisal w „Almanachu żydowskim“ z 
1918 r. str. 32: „Rewolucja w Rosji 
i upadek caratu jest niewątpliwie 
najszczęśliwszą kartą w dziejach ży- 
dów ostatnich wieków”... „Całe ży- 
Á 


dostwo Rosji a wraz z niem żyda- 
stwo całego Świata szalem radości 
przyjęło wieść o upadku molocha ra 
syjskiej cieranaty”*. A może to także 
sfałszował gen. Raczkowski? Dla- 
czego „tu i ówdzie" zniesiono auto- 
nomję wyższych uczelni, jak plano- 
wały Protokoly? Dlaczego „tu i ów- 
dzie" przeprowadzona nieludzkie ru 
a ków, sędziów i nauczycie- 
li, czego sobie Mędrcy życzyli? Po- 
co się „tu i ówdzie tworzy zalecane 
pr: Protokóły legendy? Dlaczego 
„tu i ówdzie“ podjudza się jedne gru 
ciw drugim, jedne 
narody przeciw drugim, dlaczego 
głosi się różne hasła i teorje, wno- 
szące tylko ferment do  spolłeczeń- 
stw, dlaczego i kto propaguje komu 
nizm, bezbożnictwo i wolną miłość. 
co także Protokoly zalecają? Dlacze 
go skupiono złoto tylko w niektórych 
punktach „świata? Czy dłatego, że 
Protokoły tak chcą,” Dziwny to 
„falsyfikat“. 


e i e 
Panika w Zagłębiu Saary. 
WIELKI BOJKOT PRZECIWŻYDGWSKI. — ŻYDZI UCIEKAJĄ. —SA- 
RA ZALANA ULOTKAMI I PLAKATAMI ANTYŻYDOWSKIEMI. 


Saarhruecken (—) Zagłębie Saary 
gorączkuje się niezwykle w obliczu 
plebiscytu. Agitacja przedplebiscyto- 
wa przybiera stale na sile. Równa- 
cześnie sytuacja żydów ulega stale 
pogorszeniu. 

Zagłębie Saary ogarnął może naj- 
większy w ostatnich czasach kurs 
przeciwżydowski. We wszystkich 
miastach i miasteczkach nar. - Sı 
cjaliści rozrzucają ulotki nawołując 
do zupełnego bojkotu żydów. Powa- 
dem tego jest nieprzychylne Niem- 
com stanowisko żydów, którzy wy- 
powiadają się za Francją. Komuni- 
ści, a wśród nich przeważnie żydzi 
organizują ciągle „wypady“ prze- 
ciw Niemeom i wnoszą okrzyki an- 
tyniemieckie. „Wypady“ te polegają 
na tem, że komuniści zbierają się 
nagle w niewielkiej ilości i po od- 
śpiewaniu międzynarodówki rozbie- 


gają się nim nadejdzie policja, lub 
szturmowcy. 

Narodowi - soej. w plakatach i 
ulotkach, które zalały całe Zagłębie 
jako na naj- 


wskazują na żydów, 
większych wrogów. 

Organizacje nar. - 
ja ostro popierania żydó 
nia z ich usług. Nawet „Związek Ko- 
biet Niemieckich“ wydał odezwę, w 
której domaga się od swych człon- 
kiń i wszystkich kobiet niemieckich 
uiepopierania żydów. 

Wśród żydów Zagłębia panuje ist- 
na panika. Sklepy żydowskie są 
przeważnie zamknięte i piłnie strze- 
żone przez szturmowców, by „przy- 
padkiem* nie odwiedził je aryjczyk. 

żydzi masowo sprzedają swe mie- 
nie, likwidują przedsiębiorstwa i je- 
szcze przed plebiscytem z Saary u- 
ciekają. 


Wieś polska na nowych drogach, 


Kiedy dziś skierujemy swe kroki 
w stronę wsi uderzy nas nowe nie- 
oczekiwane zjawisko: znaczenie ży- 
dów maleje z dniem każdym, a 
stwierdzić nawet trzeba, że wytwa- 
rza się tam dla nich nastrój nieprzy- 
chylny. Bo i jest za co. W historji 
rozwoju wsi polskiej pozycja zyda 
jest wybitnie szkodliwa i to pod „każ 
dym względem. Dlatego też silnie 
rozwijający się obecnie ruch spół- 
dzielezy na wsi, jest wielkim ciosem 
skierawanym w stronę semitów, 2 
zarazem odpowiedzią - czynem na 
ciągłe akty zdrady, czy to w czasie 

|(0244090060000000000000000 


fimiki I chrześcijan 


zahorów, czy w wolnej Polsce, kiedy 
chlopu polskiemu żydowska zdrada 
stała zawsze na przeszkodzie. 

Jest rzeczą  bezsporną, że żydzi 
wyciągli od chłopa wszystko co ma- 
gli, a teraz wyciągają swe szpony po 
ostatnią zdobycz: ziemię. I dopiero 
w tej chwili zbudził się instykt chła- 
pa, który postanowił się hronić i 
zwalczyć szkodnika. Na wsi nędza 
Pieniędzy chłopi wogóle nie mają. 
Ziemia jest wszystkiem i dlatego jest 
tnk drogą i godną walki, jaką pro- 
wadzi w tej chwili o nią chłop za- 
grożony w swem posiadaniu. Ale 
walka ta ma na celu nietylko samo- 
obronę, ale i unieszkodliwienie żydo- 
stwa. Dzisiaj istnieje już wiele wsi, 
które postanowiły  zwalezać żydów 
jako największych wrogów. Nietyl- 


ko, że u nich nie nie kupują, ale sta- 
rają się utracony teren odebrac. 
Znam kilka wsi na Podhalu, w któ- 
iych chiopi poznawszy niehezpie- 
czeństwa żydowskie, postanowili ich 
zupelnie zwalczyć. I ota sprowadza- 
ją na własna Mbe najważniejsze pro 
dukty i niemi się dzielą a od żyda 
wogóle nie nie biorą. I oto osiągnęe- 
li podwójny sukces. Po pierwsze, że 
produkty wypadły dużo taniej; po 
drugie żyd pozbawiony punktu opar- 
cia o masy chłopskie wyemigrował. 
Cic zbawienne skutki prawdziwej i 
niądrej gospodarki i walki z żydo- 
stwem. 

Wieś polska budzi się. Antysemi- 
1yzm gospodarczy tam rośnie, I jest 
nadzieja, że stamtąd przyjdzie przy- 

kład Wyzwolenia: 
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Kwawica Madu polskiego 
A. iekadh obcy 


Sosnowiec 1. grudnia 1934 r. 
Zle jest i nie wesoło na całym 
świecie. Wszędzie, w mniejszym lub 
większym stopniu panuje nędza. A- 
le przyczyny jej są do pewnego przy 
najmniej stopnia indywidualne dla 
każdego państwa. Różne są formy 
i powody kryzysu, i różne też muszą 
być zastosowane środki zaradcze. I- 
stnieje jednak jeden wspólny pro- 
gram dla wszystkich społeczeństw w 
walce ze zmorą szalejącego kryzysu. 
Program: uwolnienie sie od wpły- 
wów żydów na losy Świata. Między- 
narodowy żyd — to sprawca nędzy 
i chaosu światowego. Dopóki żyd bę- 
dzie panem złota, na Świecie nie bę- 
dzie dobrobytu i sprawiedliwości. 


SKONFISKOWANO. 


Innego wyjścia niema. Wyzwole- 
nie się z pęt miljarda i żyda musi 
musi nastąpić szybko z całą bez- 
względnością. Wszelkie wysiłki rzą- 
dów i społeczeństw zdażające do u- 
sunięcia kryzysu spełzną na niczem, 
gdyż żydzi są w tem zainteresowa- 
ni ażeby kryzys trwał. Fudzenie się, 
że żydzi pomogą zlikw.dować kry- 
zys jest zwykłą naiwnością. Licze- 
nie na żydowskie złoto, jak to ma 
miejsee w Polsce doprowadza do te- 
go, że mamy 1 miljony żydów, któ- 
rzy coraz więcej arogancko wystę- 
pują w słosunku do naszego rządu 
i narodu. Żyd nie poto zdobył złoto, 
ażeby niem służyć ludzkości, ale tyl- 
ko po to, aby za jego pomocą pew- 
nie mógł gnębić i podlić narody nie- 


żydowskie. 
Według statystyki opracowanej 
w 1929 roku przez M. Kalickiego 


przeprowadzonej pod egidą Instytu- 
tu Badania  Konjuktur Gospodar- 
czych i Cen, dochód społeczny Pol- 
ski wynosił za rok 1929 około 26 
miljardów zł, z czego 23,9 miljardów 
skonsumowano, a nagromadzona no- 
wego kapitału 2,1 miljarda. Z tego 
państwo i inne organizacje publicz- 
no - prawne (samorządy, zakłady 
ubezpieczeń społecznych) zgromadzi- 
ły 1,4 miljardów, to jest dwie trze- 
cie, a z pozostałej jednej trzeciej 
przypada więcej niż połowa, bo 400 
miljonów na zagranicę. Przedsiękior- 
stwa i osoby prywatne wzhogaciły 
się w roku 1929 o 300 miljonów zło- 
tych. 

Czterysta przeszło miljonów, wy- 
wiezionych legalnie z Polski osuszy- 


łyby niejedną łzę polskiej nędzy. 
Statystyka dotyczy roku 1929, a 
więc okresu dobrej konjunktury. 


Dziś dochód społeczny znacznie się 
zmniejszył, ale suma płacona mię- 
dzynarodowej finansjerze nie zmniej 
szyła się ani a złotówkę. Przeciwnie, 
zwiększa się. Polska bogaci żydów, 
bankierów zagranicznych, pogrąża- 
jąc się w odmęcie nędzy. Ale kosz- 
tem Polski; krwawicą polskiego spo 
łeczeństwa, tuczy się nietylko ban- 
kier zagraniczny, lecz również 4 
miljony dochowanych wewnątrz kra. 
ju raniejszych pasożytów. Wpraw- 
dzie statystyka M. Kalickiego nie 
wymienia ile z 300 miljonów, o któ- 
re wzbogaciło się społeczeństwo w 
1929 roku przypada na żydów, ale 
codzienne fakty mówią nadto wyra- 
źnie, że jeżeli bogaci się ktoś w Pol- 
sce. to w każdym razie nie Polak, 
bogacą się żydzi. Cały dorobek Pol- 
ski pracującej przechodzi w ręce ob- 
cych, Polak pracuje, Polak traci, i 
jeśliby nie nastąpiła radykalna zmia 
na, z właściciela gospodarz stanie 
się parjasem. 
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poleca wszelkie miody tak do picia 
jak i lecznicze, od najstarszych 
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MARCOWE. EKSPORTOWE. PORTER w sezonie zimowym ŚWIETOJANSKIE 


nomu nie podoba Sie Wojsko polskie? 


O. THON MÓWI O „UKRYTYCH SIEDMIUSET MILIONA NA WOJSKO”. 
— POLSKIE, CZY ŻYDOWSKIE WOJSKO? — MUSIMY ODPOWIEDZIEC: 


ŻENIE DŁA ZAGEANICY?. 


Na innem miejscu piszemy o zbro- 
jeniach organizacyj żydowskich. 

Kiedy z jednej strony obserwuje- 
my ochotę do „posiadania“ broni w 
organizacjach żydowskich i to na- 
wet sportowych, o tyle z drugiej 
widzimy niezadowolenie żydów z sil- 
mej armji polskiej. Mało kto o tem 
wie, że rabin Thon w swem przemó- 
wieniu poruszył właśnie tę sprawę. 

Oto omawiając budżet — nad któ- 


rym nie chciał się „pastwić” = 
ruszył sprawę „siedmiuset kilku- 
dzi in miljonów wprost przyzna- 


nych i ukrytych kilkudziesięciu, czy 
kilkaset miljonach na wojsko“. 

I rzecz dziwna; Żadne żydowskie 
pismo (a jest ich b. wiele), które w 
calości drukowały mowę rabina Tho- 
na o łem nie wspomina! Ten atak 
skierowany w stronę naszego bud- 
żetu, prasa żydowska... przemilcza- 
M. Uważała bowiem, że w Sejmie 
można być przeciwnik: m silnej ar- 
sle a tem nie musi nikt wie- 


d 


Tymczasem my o tem wiemy, wie 
każdy Polak, który żydów wazyst- 
kich, nawet „dobrych patrjotów“ u- 
ważą za wrogów. Bo tak jest! 

I dlatego będziemy o tem pamię- 
tać! 

Prasa warszawska mówi o tym 
ataku Thona, że „to jest — zemsta 


poza Mściwy żydowin uderzył w pisem „strajk“. Zamiary żydów na- 


samą pierś naszego budżetu, pusz- 
czając daleko poza mury gmachu 
przy ul. Wiejskiej, a nawet poza 
granice Polski wiadomość o „ukry- 
tych kilkuset miljonach" na zbroje- 
nia. Między temi setkami miljonów, 
a poprzedniem „nie wolno“ zacho- 
dzi bardzo głęboki, iście po żydow- 
sku perfidny — związek. 

I na to nikt p. Thonawi nie odpo- 
wiedział“. 

Atak p. Thona jest zemstą Szaj- 
loka, ale i... takiem małem „demen- 


— ZEMSTA, CZY OSTRZE- 


ti" dla... zagranicy. 

W każdym razie musimy na to od- 
powiedzieć jasno: 

W Polsce nie będzie żydowskiega 
wojska! Na straży naszych granie 
bedzie stał zawsze szary żołnierz. Nie 
było przy nim nigdy żyda, jest mu 
i teraz niepotrzebny! 

Niech cała Polaka wie, komu nie- 
podoba się wojsko polskie, by wte- 
dy --- kiedy przyjdzie pora — zdraj- 
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odradę mepieei? 


Strajk na uniwersytecie 


w N. 


KOMUNISCI - 
W poprzednim numerze donosiliś- 
my, że wladze uniwersytetu w No- 
wym Jorku wydaliły z uniwersytetu 
21 studentów za udział w demon- 
stracjach antyfaszystowskich. Wy- 
faleni są z pochodzenia żydami, 
W odpowiedzi na wydalenie stu- 
dentów, zorganizowali komuniści i 
żydzi strajk w uniwersytecie, a na- 
wet usiłowali wywiesić flagę z na- 


Jorku. 


ŻYDZI NAWOŁUJĄ DO STRAJKU. 


poikaly na sprzeciw większości stu- 
dentów nieżydowskich, a usiłowanie 
wzniecenia zamieszek i kantynuowa- 
nie strajku z pomoca zebranych mę- 
tów komunistycznych unicestwiła po 
licja, która dokonała licznych are- 
Sziowań. 

Następstwem tego będzie kara dal 
mych wydaleń, w stosunku do tych 
samych żywiołów. 


Germanie - semitami, zydzi... aryjczykami! 


"Teorja rasowa nie jest przez wszy- 

stkich żydów zwalczana. Są tacy, 
dla których jest ona argumentem 
do... walki. 

Ale znaleźli się żydzi, którzy chcie 
li prześcignąć najwybitniejszych zna 
wców problemu rasowego i, w swa - 
ich dociekaniach zapragnęli udowo- 
dnić dzisiejszym Niemcom, że Ger- 
manie nie są.. aryjczykami, a ży- 
dzi... semitami! ' 

to niedawno pojawiła się ksią- 
żka pt. „Europa i Azja“, której au- 
torem jest T, Lessing oczywiście czło 
nek społeczności. „aryjskiej“, wed- 
ług twierdzenia, że żydzi są aryj- 
czykami. 

W książce tej pragnie ten żydo- 
wski Lessing, (był i niemiecki, po- 
dobno wielki nawet miłośnik żydów) 
udowodnić, że Germanie nie mają w 
sobie krwi aryjskiej, natomiast prze 
prowadza transfuzję krwi aryjskiej 
żydom, i „robi“ ich  aryjczykami. 
Mimo, że cała książka traktuje wy- 
łącznie o problemie rasowym, nie 
daje ani jednego (!!!) dowodu na 
jego absurdalne twierdzenia. 

Mimo to twierdzi on, że „okaza- 
ło się pewnością niezbitą, że żyjący 
dziś Germanie w żadnym razie nie 
są aryjczykami". 

„Języki germańskie są wyłączone 
z aryjskiej radziny ludów i muszą 
być umieszczone w szeregu jezyków 
Etrusków, — Pelazgów, — ci zaś, 
jak wszyscy Grecy, jeśli nie byli po- 
chodzenia czysto semickiego, — to 
przecież z pewnością spokrewnieni 
z semitami, — a świat ducha semi- 
ekiego przeniknął do nieprzebranych 
mitologij Germanów i legendarnych 
Pelazgów”. 

Całe to szczęście, że p. Lessing 


WYNIKI „BADAŃ* ŻYDOWSKICH. 
stwierdza, że języki germańskie „mu 
z3“ być umieszczene w szeregu ję- 
zyków semickich. Gdyby nie ten 
„mus“ Germanie musieliby pozostać 
aryjczykami, a tak, p. Lessing zmu- 


sza ich by byli... semitami! 
Jaki to przekonywujący argu- 
ment. 


Mówiąc o żydach, twierdzi ten ży- 
dowaki „badacz“ „okazało się, że 
żydzi dzisiejsi są przeważnie aryj- 
czykami*. Chcielibyśmy wiedzieć do 
jakiej rasy należeli wczorajsi żydzi? 

G. Lessing dał lekcję głupoty i to 
głupoty bezdennej. Czyżby temu 
chciał zrobić „na złość”... Niemcom 
hitlerowskim ? 


W każdym razie świat otrzymał 
E aner | HTE "REAR 


nową „cenną" zdobycz ducha żydo- 
wskiego, wzbogacił się o „bezcenne* 
odkrycie... Czyż nie jest barbarzyń- 
stwem zwalczać takich genjuszów 
rasy „aryjskiej“ i bić ich za to, że 
są semitami? 

Oå teraz pogromy, antysemityzm, 
musi ustać. Przecież żydzi są „aryj- 
czykami”. 

W Niemczech nastąpi odwrót: ży 
dzi będą bić Niemców i wołać: „„Ju- 
da heraus”, bo oni są aryjczykami, 
a INiemcy... semitami. 

Jednem słowem  żydowstwo bę- 
dzie błogosławić Lessinga za to, że 
tak wielki „przewrót“ wywałał... 


Trzeba tylko czekać na skutek! 
mJ 


Okrzyk bić żydów 


nie Jest karalny 


UWOLNIENIE ANTYSEMITÓW. 


Warszawa (—) Odbył się tu pro- 
ces przeciwko antysemitom, oskar- 
żonych o udział w demonstracjach 
przeciwżydowskich. Oskarżeni zo- 
stali skazani przez Starostwo Gro- 
dzkie w Warszawie na grzywny, od 
czego odwołali się do Sądu Okręgo- 
wego. Wyrokiem sądu zostali wszy- 
scy uniewinnieni. 

Ważną rzeczą jest orzeczenie sę- 
dziego, który stwierdził, że krzyk 
„bić żydów“ nie jest karalny. Pod- 
kreślamy tem silniej, że wielu anty- 
semitów zostało skazanych nie za 
krzyki „bić żydów”, ale „precz z ży- 


— UKARANIE ŻYDÓW. 
dami", co z punktu widzenia prawni- 
czego jest lżejszem przestępstwem. 

Od tej chwili okrzyk „bić żydów" 
nie jest karalny! 

Warszawa (—) Przed Sądem O- 
kręgowym stanęli członkowie orga- 
nizacji żydowskiej „Mizrachi“ oskar 
żeni o stawianie oporu policji, wcza- 
sie demonstracji żydowskiej prze- 
ciw ograniczeniom emigracyjnym do 
Palestyny. 

Giówny oskarżony Rawet, za sta- 
wianie oporu policji został skazany 
na 2 miesiące wiezienia, inni na grzy 
wny. 


KOCIMSKIE 


KRONIKA 


Poniedz.: Franciska Ks. 
Wtorek: Barbary pn. 
Środa: Sabby op. 
Czwartek: Mikolaja b. 
Piątek: Ambrożego DK. 

8. Sobota: Niep. P. M. N. P. 


Czy wiecie, że 


nowy premjer francuski liczy 
„co we Francji, gdzie stery 
rządów spoczywały w ręku starców 
— jest unikatem ? 

- że nowy rząd francuski — poza 


aame 


Herriotem — nie posiada w swem 
łonie ani jednego przedstawiciela 
masonerji ? 


~ że zarządca hotelu „Gotham“ w 
N. Jorku uczcił pamięć Paderewskie 
go w murowaniu tablicy ku czci wiel 
kiego Polaka? Że wlaśnie w tym 
hotelu zredagował Paderewski swój 
słynny memorjał, który posłużył Wil 
sonewi do sformowania trzynastego 
punktu o wskrzeszenie Polski w ma 
nifeście t. zw. 14-tu punktów Wilso- 
na? 

-. że Polska otrzyma w przyszłym 
roku dwa nowe statki transoceani- 
czne wykonane we Włoszech ? 

. że lotnik angielski Brook, któ- 
ry kilka tygodni temu wystartował 


do lotu Anglja — Austrja, jeszcze 
nie doleciał do celu? 
. że parowiec „Bremen“ ustano- 


wił rekord dla przejazdu Antlanty- 
kiem, przebywszy drogę z Cherbur- 
ga do N. Jorku w przeciągu 4 dni 
14 godzin i 27 minut? 

— 0: — 


Jer Jedna organiracja żyłowska 
W Pok. 


W „Monitorze Polskim" nr. 131 u- 
kazało się następujące zawiadomie- 
nie: 

„Na zasadzie postanowienia Wo- 
jewody Krakowskiego z dnia 23. 5. 
1934 Nr. B. P. V. L Kr. 72/34 wcią- 
gnięto w dniu 23. 5, 1934 do rejestru 
stowarzyszeń Krakowskiego Urzędu 
Wojewódzkiego pod Nr. 69 stowarzy 
szenie pod nazwą Hanoar Haiwn A- 
kiba, czyli Żydowska Organizacja 
Skautowa „Akiba” z siedzibą w Kra 
kowie". 

A więc mamy jeszcze jedną orga- 
nizację żydowską w Polsce z siedzi- 
bą w Krakowie. 

Rok bieżący jest „urodzajny* nie- 
tylko pod względem kryzysu, ale i... 
organizacyj żydowskich w Polsce. 

Inne państwa żydów wyrzucają. 
likwidują ich organizacje. Tymcza- 


——:000: 


Szabes w szkole. 


W związku z utworzeniem wspól- 
nych szkół powszechnych dla dzieci 
polskich i żydowskich i skasowanie 
t. zw. „szabasówek.. (t. j. żydow- 
skich szkół) zgłosiła się do M. W. 
R. i O. P. delegacja żydowskich or- 
ganizacyj religijnych, która doma- 
gala się, aby uczniowie żydowscy 
byli zwalniani od zajęć w dnie so- 
katnie. 

Równocześnie ze strony społeczeń- 
stwa polskiego wyłoniła cię delega- 
cja, która ma zaprotestować prze- 
eiw łączeniu dzieci chrześcijańskich 
z żydowskiemi. 
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400 żytów opuści Polske. 


Centralny wydział palestyński o- 
trzymał 228 certyfikatów i 180 „dri- 
szot“ (zaproszenie do Palestyny) 
dla żydów warszawskich na wyjazd 
do Palestyny. Tak więc maleńka gru 
pka wyjedzie znów z Warszawy. 

A reszta? 


Btr. 4 


„POLSKA 


KARTA“ 


Nr. 84 


To jest jeszcze b. mało! 


Żyd. Agencja Tel. donosi z Jero- 
zolimy, że według  prowizorycznych 
liczb szacunkowych, przybyło w piż- 
dzierniku br. do Palestyny  klisko 
4.000 imigrantów żydowskich. Jest 
to w porównaniu z zeszłorocznym 
październikiem, kiedy liczba imi- 
zrantów żydów wyniosła 3.393, mie 
siąc rekordowy. 

_ Ta skromna liczba wobec 15 mit- 
jonów — to jest jeszcze b. mało. 
iuedy jednym miesiącu osiągnie 

+ miljony. będziemy mogli powie- 
dzieć, że rozwiązanie kwestji żydow- 
skiej zbliża się ku nam. 

Dotąd jest tego mało... maleńko... 

o 


DA cenił się 2 chnośdjadką 
dla pieniędzy. 


W sądzie warszawskim zapadł wy 
rok na lekarza żyda Rubinsteina, 
który został oskarżony o dokonanie 
oszustwa matrymonjalnego. Ożenił 
się on z p. Mowszowiczówną i przed 
éiubem otrzymał w posagu 6 tys. da- 
Jarów. Pieniądze te miały iść na u- 
rządzenie zakładu lekarskiego, tym- 
czasem sprytny żyd użył je na... pry 
wratne długi. Następnie Rubinstein 
iowiódł się z żoną, ale został oskar- 
żony o oszustwo matrymonjalne. 

Sąd skazał żydowskiego oszusta na 
1 rok więzienia uznając, że ożenił 
się tylko dla pieniędzy. W motywach 
wyroku sąd podkreślił, że oskarżo- 
ry cynicznie zachowywał się wzę'2 
dam b. żony, chwaląc się, że roliga 
iydowska zezwala na łatwy rozwód. 
Zły zamiar jego uwidocznił się w 
tem. że naglił on do jaknajszbszego 
zawarcia małżeństwa, aby zainka- 
zować gotówkę. Podkreślić nal 
że p. Mowszowiczówna jest chrześ- 
cijanką. 

Ponadto sąd zarządził powództwo 
czwilne w wysokości 30 tys. zł. fak 
więc p. Rubinsteinowi nie udało się 
żydowskie oszustwo. Ale zastanowić 
się warto nad tem, czy niema. słusz- 
ości Hitler jeśli zwalcza tak bez- 


względnie małżeństwa mieszane? 
ay — 
Czy tak być musi? 
Na międzynarodowym  kongragie 


prawników w Rzymie reprezentuje 
Polskę prof. Un. dag. w Krakowie 


przedstawiciel polskiej mniejszości 
R. Taubenschiag. 

Czy nie mamy prawników - Pola- 
ków, że zagranicę musimy wysyłać 
przedstawiciela ludności żydowskiej? 
Czy tak być musi? 

Jakie wyobrażenie o Polsce będzie 
mieć zagranica, gdy naszymi repre- 
zentantami będą stale obey? 


ód w kle Lordów odnawia ię 
„lge Han”. 


Niewadno król angielski Jerzy V 
mianował syna swego księciem Ken- 
tu i parem Anglji Z temi zaszczy- 
lami połączone jest wstąpienie 3 


du 
Izby Lordów. Ks. Kentu został więc 
wprowadzony do tej Izby b. uroczy- 
ście. Ceremonjał przewiduje między 
KE i i modlitwę „Ojcze Nasz”, w 
czasia której wszyscy parowie klęka- 


ostainiej uroczystości 
ię na sali trzej  parowie, 
którzy nie uklękli. Dlaczego? 

Oto parowie ci są wyznania moj- 
żeszowego. W skład Izby Lordów 
wchodzą trzej żydzi Reading, Mel- 
helt i Rotschild. I oni stanowią za- 
wsze wyjątek... Gdy cała Izba klę- 
ka, oni stoją wyprostowani. 


Haika greinżytowkie w Zaryd. 


Na ulicach Zurychu odbyła się 
i au olbrzymia manifesta- 
cja przeciwżydowska. Udział w niej 
wzięła młodzież, która demonstrowa 
ła przeciw wystawieniu sztuki pt. 

„Młynek da pieprzu“. 

W czasie demonstracyj doszło do 
starcia z policją, która aresztowa- 
ła 26 uczestników zajść. 

1 Szwajcaria podnosi protest prze 
ciw żydom! 


Przez prasę żydowską 


„Wilde 


y braki obeago systemu rządów 


- W momencie gorących debat bud- 
żetowych w Sejmie ukazał się w 
„Momencie* artykuł dr. Rosmarina, 
który omówił również „niedołę” ży- 
dów polskich: 

— Dla nas, żydów, sytuacja jest 
zupełnie jasna... Wiemy, że stoi- 
my wobec dużego niebezpieczeń- 
stwa w naszem życiu. Przeżywa- 
my tak ciężki czas, jakiego już 
dawno nie było w życiu żydow- 
skiem, pomimo, że w niem nigdy 
nie brakowało ciężkich i tragicz- 
nych okresów. 

Walka, którą prowadzimy w Pol 
sce, przekroczyła granicę zwykłej 
walki... Walka, którą narzucają 
nam judofobi, jest tragiczną wal- 
ką o utrzymanie się na powierz- 
chni życia. Jest to walka, która 
ma zdecydować o bycie lub nieby- 
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mowy sejmowej rabina Thona z od- 
powiedmemi komentarzami. Mowa 
ta była wielkim płaczem i skargą ta 
i żydów w Połsce. Płaczliwy 
r: Thona doszedł zdaje się 
do punktu kulminacyjnego. Co mó- 
wil p. Thon o.. nędzy żydów: 

— My widzimy, że nędza żydow- 
ska rośnie z dnia na dzień i że 
przybiera już teraz takie formy, 
taką ostrość, że dalej już nie pój- 
Gzie. Sądzę, że ci Panowie, którzy 
siedzą na tych ławach, na ławach 
ministerjalnych i są odpowiedział- 
ni za losy Państwa, powinni osta- 
tecznie pomyśleć o tem, że tak być 
nie może. Nie można poprostu 
skazać 3 miljony ludzi na zagł: 
dę. A tymczasem co się dzieje 
Nasz Rząd natęża całą swoją in- 
teligencję — a ma jej naturalnie 
sporo. ażeby tylko oile możno- 
ści variać coraz to inną gałąź 


cie ludności żydowskiej w Polsce. 

Nie ograniczymy się tylko do 
krzyków i protestów; wskażemy 
również na ciemne strony i braki 
obecnego systemu rządów w Pol- 
sce, w którego wyniku ludność ży- 
dowska w Polsce została zrujno- 

wana. Wskażemy również drogi i 

środki, jak można uratować dzie- 

siątki tysięcy zagrożonych istnień 
żydowskich, oile jeszcze nie jest 
zapóźno. — 

Wiemy jak wyglądają te „ciemne 
strony i braki". Obawiamy się jed- 
nak, że walka jest już spóźniona. 
Środkiem i drogą ratunku „zagrożo- 
nych istnień żydowskich” jest... opu- 
szezenie gianic Polski. Jedyny nie- 
zawodny utunek. Lepiej to zrobić 
terz 4. * -owolnie... 


Myśli on, że 
wtedy dopicic niezmiernie mądrze 
rządzi i znajduje się w należytej 
formie, jeżeli mu się udaje szczę- 
śliwie żydom jeszcze jakąś gałąż, 
jeszcze gdzieś uszezuplić możliwo- 
ści zarobkowania. — 
Przynajmniej raz powiedział rabin 

krakowski prawde ż 

ska daiej nie pójdzie 

sku to wprawdzie powiedziane, ale 
dobrze... jeśli nędza żydowska dalej 

i to p. Thon nie powi- 

ale się cieszyć. żydom 

w tej chwili dobrze się powodzi; a 

jeśli „nędza dalej nie pójdzie", to po- 

co wydawać takie żałosne tony? 

Nam jest trochę gorzej, ale pocie- 

szamy się tem, że kiedyś... i p. Thon 

uderzy w inny ton i zatrąbi swoim 
łwy 1 *ecm „pobudkę“ i, bez 
żalów i placzu opuści ten kraj, gdzu: 

„nędza nie pójdzie dalej" 


Pół miljona Polaków 


bedzieśwydalonych z Francji ? 


Rząd Flandina realizuje swą za- 
powiedź. Zwalnianie cudzoziemskich 
robotników sygnalizuje prasa co- 
dzienna. 

Według raportu polskich władz 
konsulamych we Francji przebywa- 
ło okało 523 tysiące Polaków pracu- 
jących w górnictwie, rolnictwie i 
przemyśle. Po ostatnich wysiedie- 
niach liczba obywateli wynosi około 
515 tysięcy. W sumie tej znajduje 
się okolo 100 tysięcy robotników, 
przeszło 80 tys. górników i ponad 
60 tys. robotników przemysłowycli. 

Wszystkim grozi wydalenie z gra- 
nic Francji. Te 500 tysięcy Polaków 
powróci bez chleba do ojczyzny. 
Czy znajdzie się tu dla nich miej- 


see, gdzie 4 miliony obcych pasoży- 
tuje” Napewno nie, jeśli i teraz 
przed wysiedleniem pół miljona ro- 
daków z Francji, u nas jest ciasno 
i brak chleba. 

Francja niech będzie dla nas wzo- 
rem. Jeśli tam jest „Francja dla 
Francuzów * tu niech będzie 
„POLSKA TYLKO DLA PRAW- 

DZIWYCH POLAKÓW"!!!! 

Że te pół miljona wcześniej, czy 
później Francję opuści — jest pew- 
ne! Nie jest tylko pewne, czy u nas 
4 miljony żydów zrobi miejsce dla 
bezrobotnych i głodnych Polaków. 

A TO NASTĄPIĆ MUSI! 

Niech Francja będzie dla nas wzo 


rem! 


Kto stoi na czele ruchu 


wolnomyślicielskiego w Polsce ? 


NA MARGINESIE ZJAZDU WOL NOMYŚLICIELI W WARSZAWIE. 


W Warszawie odbył się walny 
zjazd delegatów kół wolnomyśliciel- 
skich w Polsce. Z Warszawy wzięło 
udział około, 100 osób, z poza stolicy 
przybyło 60 delegatów. Zjazd za- 
gai! Henryk Wroński (Teofil Jaś- 
kiewicz urzędnik M. S. Zagr.). na 


cy 
prof. Nowakowskiego, 


r wystąpił 


Stanisława 
Wśród szeregu mówi 


również poseł Czapiński z PPS. wi- 
tając zjazd w imieniu T. U. R. 

referat o akcji bezbożni- 
w różnych krajach wygłosił 
k Wroński (Jaśkiewicz), wy- 
jąc przedewszystkiem zadawole- 
ruchu bezbożniczego w Rosji 
kiej Mówiąc o Meksyku, 
Wroński chwalił zarządzenia tam- 
tejszego rządu socjalistycznego, któ 
T3 powiedział walkę religji. Rewo 
lucję w Hiszpanji i tragiczne wypad- 
ki w Asturji zaliczył mówca do wiel- 


kich sukcesów wolnomyślicielstwa. 
We Francji wśród wychodźców pol- 
skich propaganda wolnomyślicieiska 
postępuje naprzód, załażona nawet 
organ własny „Myśl wolna“. 

Po tym referacie sekretarz. gene- 
ralny Związku wolnomyślicieli, Da- 
wid Jabłoński odczytał sprawozda- 
nie z działalności Związku. Zapo- 
wiedziano utworzenie radjowej sta- 
cji krótkofalowej. Wydawnictwo 
„Wolnomyśliciela" jest  deficytowe, 
niedobór pokrywa się z kolektury 
Loterji Państwowej. W Warszawie 
koło wolnomyślicieli liczy około 500 
członków, w Radomiu około 30, w 
Łomży 20, w Lublinie nastąpiło roz- 
bicie koła i delegat nie przyjechał, 
w Poznaniu około 100 osób, gdzie 
wydajnie pracują w ruchu wolno- 
myślicielskim prof. Ułaszyn, prof. 
St. Nowakowski, prof. T. Kurkiewicz 
adw. Kazimierz Nowosielski. 

Koło w Toruniu liczy 9 członków, 
na czele którego stoi aplikant Jeske. 

Po wyborach do nowego zarządu 
wolnomyślicieli weszli: dr. Radliński,. 
Venulet, Dawid Jabłoński, Wroński- 
Jaśkiewicz, Iza Zielińska, prof. No- 
wakowski, Hanenmann i inni. 

Na wniosek delegata poznańskie- 
go Grudzińskiego uchwalono rezolu- 
cję. wyrażającą uznanie dla sowie- 
ckich. meksykańskich i hiszpańskich 
bezbożników: 

Śpiewem międzynarodówki zakoń- 
czono zjazd. 

Widzimy wyraźnie kto stoi na cze- 
le wolnomyślicieli: różne Dawidy, 
Liiauery spad znaku Izraela I gru- 
pa hankrutujących socjalistów. Niech 
społeczeństwo połskie pozna tych pa- 
nów! 

Dziwić się jednak należy, że przed 
Stawicielł PPS., który występuje w 
obronie uciśnionych i ciemiężonych 
glosuje za wnioskiem wyrażającym 
uznanie meksykańskim satrapom, 
którzy mordują setki niewinnych lu- 
dzi. Tu nie trzeba być nawet chrze- 
ścijaninem, aby dać wyraz swemu 
oburzeniu, że tam zatraca się poczu- 
cie ludzkości. I to różnych żydów i 
panów z PPS. tak bardzo cieszy. 


Sukcesy Polaków 


w Ameryce I 

W ostatnich wyborach odniesti 
Ielacy w Ameryce szereg pięknych 
sukcesów, 

W stanie Michigan dzięki niety- 
walej solidarności, odnieśli zwycię- 
stwo na całej linji. 

Folacy głosowali na polskich kan- 
dydatów bez względu na przynale*- 
ncść partyjną. Temu zawdzięczać na 
leży nietylko reelekcję kongresma- 
nuw Dingla, Lesińskiego i Sadowskie 
go, ale również wybór do legislatury 
Hlinois pp. Gielawskiego, Ra- 
"go, Dąbrowskiego i Witkow- 


0:Q:0— 
Odprężenie w Meksyku? 
W ostatnich dniach nastąpiło pe- 
wne odprężenie w konflikcie kościel- 
nym w Meksyku. Rząd, który spo- 
strzegł, że zadaleko posunął się w 
swych prześladowaniach, wydal roz- 
aby wszystkie skonti- 
ścioły przeszły pod za- 

rząd ministerstwa finansów. 

Aby uchronić cenne dzieła sztu- 
ki przed zniszczeniem ze strony ko- 
munistów i przed grabieżą rząd po- 
stawił przy wszystkich kościołach 
silne oddziały wojskowe. 

Czy odprężenie to załatwi wresz- 
cie sprawę religijną Meksyku — na- 
razie niewiadomo. 

%00 


Atera Lewy'epo rozszerza Się, 


Afera żyda „Charlesa“ Levy'ego 
przybiera coraz szersze kręgi. Cała 
mówi o niej teraz głośno. 
Jak się okazało wybitny udział w 
małwersacjach brał również brat 
„Charlesa“, Józef, którego policja 
dotąd nie ujęła. Główny bohater 
„Charles* Levy został ujęty i osa- 
dzony w więzieniu. Levy był jednym 
z największych finansistów francu- 
skich. A 

W towarzystwie „Societe Speciale 
Finansiere" pobieral Levy 406 tys. 
fr. na koszty „reprezentacyjne“. Po- 
nadto dokonał tam wiele transakcyj 
na własną rękę, na czem „zarabiał“ 
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wiełomiljonowe sumy. Operował Ju 
głównie w przemyśle cukrowym, co 
przynosiło mu kolosalne zyski. Zna- 
ny był dłuższy czas jako „społecz- 
n:k“, pracowal bowiem nad odbudo- 
wą terenów zniszczonych, a nawet 
zāvlu! uzyskać pożyczkę na ođbudo- 
wę przemysłu, oraz dla  poszkodo- 
wanych podczas wojny. 

Malwersacje jakich dokonał się- 
gają zawrotnych sum. Prasa fran- 
cuska nazywa tę aferę „drugą afe- 
rą a la Stawiski”, a Levey'ego je- 
0... konkurentem. 

Prawicowa prasa atakuje stosun- 
ki panujące we Francji, nad którą 
ciąży psychoza żydostwa i domaga 
się zupełnej reformy w dziedzinie 
społecznej. Afera Levy'ego rozpętała 
nową walkę o narodowe oblicze 
Francji i spotęgowała ataki na ra- 
dykalnych - socjalistów, którzy ra- 
tując się przed kompromitacją prze- 
szkodzili śledztwu w aferze Stawi- 
skiego. 

Jak się dowiadujemy Levy kilka 
lat temu chciał nawiązać kontakt z 
Polską. co jednak do skutku nie do- 
szło. I dzięki temu Polska nie zosta- 
ła wplątana w tę międzynarodowa 
aferę. 

O0z— 
przyjaciół całą pra- 
gniesz duszą 
Pierniki „Antonetki“ na stole być 
muszą 
Spiesz więc: Kraków Sławkowska 
A. Rothe 
Gdy chcesz serce okazać przyja- 
ciołom złote. 
—:0:0—— 


W’ KRAJU 


"w roku bieżącym odwiedziło Pol- 
skę 11. 559 turystów niemieckich. 
Większość przypada na wycieczki 
zbiorowe. 

W gmachu Sejmu polskiego wy- 
buchl pożar, który straż pożarna po 
trzech godzinach unieszkodliwiła © 

Sąd warszawski odrzucił pretensje 
b. dyrektora Żyrardowa Mojżesza 
Cohna o odszkodowanie w wysokoś- 
ci 20 tys. zł. za pozbawienie go pra- 
e 

TW jednym z kościołów warszaw- 
skich odbył się chrzest podkomisa- 
rza policji Thorna i jego malżonki 
Gitli Na chrzcie otrzymał Thorn is 
mię Jan Karol, a jego żona Barbara. 

Kpt. Hynek dwukrotny zwycięzca 
w zawod”'h o puchar Gordon - Be- 
nnett'a buwi} ostatnio w Krakowie. 

W ub. -obotę i niedzielę odbyło 
się uroczyste otwarcie nowej linji 
kolejowej Kraków — Miechów i Ra- 
dom — Warszawa. 

Grożn; bandyta, postrach Mało- 
polski Maczuga został ujęty pod 
Przeworskiem. 

180 robotników zostało zredukowa- 
nych w fabryce wyrobów gumowych 
„Wudeta* w Krośnie. Co będzie da- 
lej? 

Podobno w Wilnie — tak twierdzi 
prasa żydoska — hitlerowiec z Kró- 
lewca niejaki Ksiączyński przeszedł 
na judaizm i ożenił się z żydówką. 

Pierwszą kandydatką notarjalną w 
Polsce jest... żydówka Halperin, któ- 
ra została zapisana na listę zastęp- 
ców rotarjalnych w Krzemieńcu. Czy 
nie dalsze zażydzanie naszej admi- 
nistracji ? 

Wypadkowi samochodowemu u- 
legł w Poznaniu aktor Teatru Pol- 
skiego p. Michał Pluciński. 

Niezwykłego zamachu samohójcze- 
go dokonał w Brzezinach rębacz Wa 
loszczyk, który sporządził nabój dy- 
namitowy, poczem podpalił go. Wy- 
buch naboju rozszarpał Waloszczy- 
ka na strzępy. 

W pobliżu Rolesławie straż grani- 
czna ostrzeliwała grupę przemytni- 
ków sacharyny. Jeden z przemytni- 
ków został zabity. 


Gdy ugoś 


Kapelusze mąskie i dla duchowieństwa | 


poleca 


Antoni JAROSZ | 


Kraków, ul. Sławkowska 24 
Dam XX Marków 
- wykonuje wszelkie reperacje. - 


Żydzi i 


Na 4 mowy pos. Miedzińskiego 
który omówił ostatnio w sejmie dzia 
łalność „Nowej Sztafety“ (pismo nie 
legalne b. Obozu Nar. Rad.) pisze 
„Gazeta Warszawska“ co oznacza 
słowo „żyd“: 

Żyd — to pojęcie dość skompli- 
kowane. Ma ono conajmniej trzy 
aspekty: narodowościowy, wyz- 
naniowy i rasowy. Nikt nie zaprze 
czy, że np. p. poseł Wiślieki podpa- 
da pod pojęcie żyda we wszyst- 
kich trzech tych znaczeniach. Już 
p. minister Miillstein w ambasa- 
dzie paryskiej zapewne zaprotes- 
towałby przeciwko nazwie żyda 
narodowościowego. Zapewne de- 
klaruje się on urzędowo jaka Po- 
lak, — chociaż jego przynależność 
do żydostwa zarówno wyznaniowa 
jak rasowa, jest niezaprzeczalna. 
Natomiast prezes Najwyższej 
Izby Kontroli Państwa, p. gen 
Krzemieński, albo prezydent mia- 
sta Krakowa p. dr. Kaplicki, nie 
podpadają pod pojęcie żyda ani 
w znaczeniu narodowem, ani wy- 
znaniowem. mimo, że przyjęli 
chrzest stosunkowo niedawno. 
Jedno jest pewne, że żyd to czło- 

GE a="—| 


„żydzi“, 


nek społeczności odrębnej, innej od 
wszystkich... Żyd jest członkiem 
społeczności żydowskiej. I czy bę- 
dzie w Polsce, czy w Niemczech, w 
Ameryce, czy Afryce zawsze będzie 
żydem, choćby zmienił religję, choć- 
by przyjął inne obywatelstwo. 

Polacy w Ameryce są obywatela- 
mi U. S. A. — czy nie są Polakami? 

Niemcy mieszkający na terenie 
Polski są obywatelami Polski, czę- 
sto są wyznania rzym. kat. choć 
większość Niemców jest protestan- 
cka. Czy przez to przestali być Niem 
cami? Czy Japończyk, który osiedlil 
się w Europie, (przypuśćmy we Wło 
szech) i zmieni religję oraz przyj- 
mie obywatelstwo włoskie przestaje 
być Japończykiem? Czy murzyn prze 
stanie być murzynem? Odpowiedź 
jest jaśna: Nie! 

A żyd, który podkreślał b. silnie 
zawsze i wszędzie swą odrębność na- 
rodową, swe „wybraństwo”, czy ze 
zmianą religii lub obywatelstwa, 
zmienia narodowość? 

Niestety, nie! Kto jak kto, 
żyd zawsze żydem pozostaje. 

I dlatego my znamy żydów i „ży- 
dów”. 


ale 


„Wiadomości Literackie" 
zakazane w wojsku. 


ŻYDOWSKIE PISMO ZOHYDZA ŻOŁNIERZA POLSKIEGO. 


Kraków (—) Dowódca Okręgowe- 
go Korpusu nr. V w Krakowie gen. 
Narbut - Łuczyński wydał następu- 
jący rozkaz: 

„Wobec tendencyjnego zohydzenia 
wojska a zwłaszcza oficerów i pod- 
ficerów, na łamach „Wiadomości Li- 
terackich* +— zakazuję prenumero- 
wać i kolportować ten tygodnik w 
instytucjach wojskowych na obsza- 
rze Oa 

„Rozkaz ten ma być wywieszony 
do końca roku 1935 we wszystkich 
kasynach, jadłodajniach, świetlicach 
i czytelniach wojskowych na wido- 
cznem miejscu. 

Wypada zaznaczyć, że podobny 
rozkaz wydał dowódca korpusu war 
szawskiego, a spodziewać Się należy 
że w ślad za tem zostaną „Wiada- 
mości* zakazane... wogóle. 

Pismo to jest redagowane prawie 
wyłącznie przez żydów, a główną ro 
lę grają tam pp. Tuwim, Krzywicka, 
Boy i t. p. Jeśli nie żydzi, to ich za- 
ufani, oddani łudzie... 
kroć gorsze. 

„Wiadomości Lit." zohydzają nie- 
tylko wo. sko polskie, ale demorali- 
ycie nasze przez propagowa- 
h haseł seksualnych, libe- 


A to jest sto- 


cjiit d 


wypada, że pismo to, 
połoczne zaleca się 


młodzieży szkolnej! Przecież wszy- 
scy pamiętają jak filar „Wiadomo- 
ści" (żydowskich) żyd Tuwin napisał 
wiersz zohydzający żołnierza polskie 
go... A rola innych panów z tej kli- 
ki? Jest aż nadto znana, jaka szko- 
dliwa... 

Jedno jest tylko smutne: powta- 
rza się tu stare, a jednak zawsze ak- 
tualne przysłowie „mądry Polak po 
szkodzie“! Trzeba dopiero tego, że- 
by takie żydowskie piśmidło zohy- 
dzalo naszego żołnierza, a co zatem 
idzie i godło państwa, aby odpowie- 
dnie czynniki i społeczeństwo spo- 
strzegły jak wielką zbrodnię popeł- 

niają popierając takie wydawnict- 
wa, 

Kiedyż nareszcie stanie się Polak 
mądry i przed szkodą? 

Za sprofanowanie żołnierza pal- 
skiego jest mało przestać abonować 
ta pismo. Min. Spraw Woj. lub Spraw 
Wewn. powinno takie pisma zam- 
knąć! Takich szkodników żydow- 
skich musimy tępić! 

A inna prasa żydowska? 

Trzeba ją czytać, aby przekonać 
się, że jest wrogą Polsce i naroda- 
wi polskiemu, że należy ją zwalczać 
i wogóle zabronić! 

Oby na przyszłość — poraz już 
tysięczny — nie spełniło się przysło- 
wie, że „mądry Polak po szkodzić 


NA ŚWIECIE 


Premjer Goering zaprosił naszego 
śpiewaka  Kiepurę na audiencję, 
wczasie której zaproponował mu sta 
de występy w operze berlińskiej . 

We Francji robotnik polski Wła- 
dysławiak zatrudniony przy obsłu- 
dze wagonów, dostał się pod koła i 
zginął na miejscu. 

W kopalni węgla w  Gardanne 
(Francja) wydarzyła się katastrofa, 
która pociągnęła za sobą kilka ofiar. 
Wśród nich znalazł się Polak. Ilu 
Polaków zginęło w francuskich ko- 
palniach? Za to wszystko Francja 
wyrzuca ich na bruk. 

Według doniesień prasy francus- 
kiej gen. Weygand ma być mianowa- 
ny ambasadorem Francji w Berlinie. 

Jak podaje prasa austrjacka w 
Nicei policja francuska aresztowała 
obywatela Czechosłowacji Kissa, 
który miał przygotować zamach na 
min. Benesza. 

W procesie Matouszki, który do- 
konał strasznego zamachu kolejo- 
wego w Bia Torbagy, gdzie zginęło 
200 osób, sąd w Budapeszcie ogłosił 
wyrok, mocą którego Matouszka 
skazany został na karę Śmierci. 

Węgierskie Riuro Kor zaprzecza 
kategorycznie pogłoskom, które u- 
kazały się w prasie zagranicznej, w 
sprawie rzekomego ustąpienia regen 
ta Horthy'ego. 

Kardynał Gaspari b. sekretarz 
stanu państwa watykańskiego zmarł 
w wieku 82 lat. Zmarły był kawale- 
rem orderu Orła Białego. 

Eulgarja zbiera w b. roku poraz 
drugi owoce, które spowodu ciepła 
szybko dojrzewają. 

Lawiny śnieżne w Alpach zasypa- 
ły ostatnio 5 osób, których nie uda- 
ło się uratować. 

Protest agencji żydowskiej prze- 
ciw przyznaniu zbyt małej ilości cer- 
tyfikatów został przez rząd pale- 
styński odrzucony. 

W Kurdystanie tureckim nastąpiło 
wielkie trzęsienie ziemi, które poch- 
łonęło 10 zabitych, kilkadziesiąt ran- 
nych i znaczne szkody materjalne. 

Filipiny nawiedził tajfun. Na jed- 
nej wyspie Luzon poniosło śmierć 
230 ludzi. W miejscowości Maubon 
leżącej wąwozie  znalezło śmierć 
przeszło 200 ludzi. Ponadto tajfun 
wyrządził straszne szkody materjal- 
ne. 


MALARZ szyldów 
napisów i świetlnych szyldów, złoce- 
nie szyldów szklanych liter płasty- 
cznych. metalowych i z drzewa na 
fasadach. Podajemy plany na szyldy 


do zatwierdzenia władzy, lakierowa- 
nie tablic szkolnych. 


Miecz. TYLKO 


Kraków, ul. Zwierzyniecka 34. 
Tel. 168-88. Tel. 168-88 


Ataki na Kraków... 


„KRAKÓW STAŁ SIĘ CENTRUM ŻYCIA ŻYDOWSKIEGO". 
NY TEN STARY, 


(—) Od pewnego czasu 
to historyczne miasto ga- 
narodowych, to serce Pol- 
ski, stał sie przedmiotem upartych 
ataków, tym razem nie lotniczych 
czy gazowych, ale czegoś gorszego i 
bardziej niebezpiecznego. Zaatako- 
wali go... żydzi! I to nie żydzi z war- 
szawskich Nalewek, Kazimierza. czy 
Stradomia. ale tych wiecznych - tu- 


łaczów od Parzyża, Genewy, N. Jor- 
ku. Jednem słowenej „międzynarodo- 
dziką kapela 

r „polskich“, ru- 

odprawy i 


atowe nie usta 


in. przewodniczącego 
etu żydowskich delegacyj w 


CIERPLIWY KRAKÓW. 


Paryżu dr. Goldmana. 

W hotelu Francuskim rozpoczęły 
się obrady wszechświatowega zwią- 
zku syjonistów z udziałem delega- 
tów Austrji, Czechosłowacji, „Polski 
kongresowej i Galicii Wschodniej” 
— Dyskutowano również nad sto- 


sunkiem radykalnych syjonistów do 
ogólnego związku syjonistycznego. 

Jednocześnie 
ników związku ogólno - syjo- 
ar 


odbywały się narady 


kie 


tycznego z przedstawicielami 
o centralnego komite 
nad kwestją przy: 
ższego związku grupy 


jak wiadomo ma sie odbyć la- 


— KONFERENCJE I ZJAZDY. 


— BIED- 


tem w 1935 r. w... Krakowie. 


Prócz tego — czwarta konferen- 
cja! — wszechświatowy związek o- 
gólno - syjonistyczny naradzał się 


wraz z dr. Szwarcbart Brasz na te- 
mat wzmożonej działalności związku. 

Jak widzimy ataki na Kraków nie 
tylko nie ustają, ale potęgują się z 
każdym... rokiem. 

Nic więc dziwnego, że żydzi w 
swej bezczelności mogą twierdzić, że 
„od pewnego czasu stał się Kraków 
cenirum dla różnych (!!) żydow- 
kich konferencyj dotyczących spraw 
żydawskieh w Europie zachodniej i 
wschodniej, a nawet poza jej (*!) 
granicami“! 

Nawet Warszawa twierdzi, że na 
Kraków tyle „imprez“ to za wiele 
i mówi: 

„Biedny ten stary, cierpliwy Kra- 
ków”. 


Sir, © 
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=== Tylko walka iest drogą do naszego ZWYCIĘSTWA —— 


Po Trockim... Litwinow? 


STANOWISKA KOMISARZA DLA SPRAW ZAGR. Z. S. R. R. NA WE 


USTĄPIENIE LITWINOWA ZE 


Tree. lotewska od dłuższego cza- 
su donosi w swych komunikatach, 
że dotychczasowy komisarz sowiec- 
ki dla spraw zagranicznych Litwi- 
now - Finkelstein ma ustąpić ze swe- 
go stanowiska. Powodem tego ma 
być niezadowolenie rady komisarzy 
ludowych, której nie przypada do gus- 
tu polityka Litwinowa, a zwłaszcza 
jego ostatni manewr: wstąpienie 7. 
S. R. R. do Ligi Narodów. Rada ko- 
misarzy — według prasy łotewskiej 
—- stwierdziła, że Litwinaw uprawia 


DOWNI. 
politykę egoistyczną, niezgodną z in- 
teresami Sowietów. 

Gdyby pogłoski te sprawdziły się, 
byłoby to paważnem naruszeniem 
żydowskiego stanu posiadania, 2 po 
Trockim straciłoby międzynarodowe 
żydostwo nowego reprezentanta na 
gruncie sowieckim. 

Dla nas ustąpienie Litwinowa by- 
łoby wprost pożądane.  Ostatniemi 
czasy Litwinow prowadził wybitnie 
przeciw Polsce skierowaną politykę, 
czy przez uznanie paw Litwy do 


Wilna, czy w sprawie paktu wscho- 
niego. 

Zdaje się. że rada komisarzy ma 
jednak rację gdy twierdzi, że Litwi- 
naw - Finkelstein uprawia egoisty- 
czną politykę; bo ta polityka ma na 
celu interes nie słowiański, ale ży- 
dowski. 

Ustąpienie Litwinowa, czy też je- 
gu zachwianie, naruszy prestiż tego 
trybuna żydowskiego i calego żydo- 
stwa. 


H. WILDECKI. 


Błąd Kazimierza Wielkiego 


(„Niebezpieczeństwo żydowskie”). 


OPANOWANIE RZEMIOSŁA I HA NDLU PRZEZ ŻYDÓW. — ATAKINA GÓRNY ŚLĄSK, WIELKOPOL 
SKĘ I POMORZE. — MUSIMY NAPRAWIĆ RŁĄD PRZESZŁOŚCI. 


Kazimierz Wielki popełnił straszny 
bląd przygarnąwszy prześladowanych 
„w całej Europie żydów. Nierozważ- 

«ny ten krok podkopał podwaliny 
Państwa Polskiego. Żydzi, którzy 
przybyli do nas z Zachodu osiedlali 
się tylko w miastach i trudnili się 
rzemiosłem, przedewszystkiem zaś 
handlem, który im dawał w społeczeń 
stwie wtenczas w handlu niedoświad 
czonem, łatwe i duże zyski. Z zacho- 
du sprowadzili coraz to liczniejszych 
współwyznawców i opanowali miasta 
zupełnie. Uniemożliwili w ten sposób 
utworzenie w miastach stanu śred- 
niego polskiego, co się w później- 
szych wiekach na ukształtowaniu 
stegsunków wewnętrznych w Polsce 
strasznie zemściło. 

Uświadomiony stan średni mógł 
się tworzyć tylko w większych sku- 
pieniach ludzkich jakiemi są miasta, 
gdzie o wszelkie szkoły łatwiej, gdzie 
można było budować uczelnie, dostę- 
poe dla szerszego ogółu. Gdy więc 
chodziło o to, żeby stan ten był jak 
najliczniejszy, żeby warstwa uświa- 
domiona, oświecona była jak najli- 
czniejsza, ażeby na sprawy wewnę- 
trzne w Pafistwie wywrzeć wpływ, 
tego stanu średniego, polskiego sta- 
nu średniego, prawie że wogóle nie 
było. Nieliczne jednostki na bieg 
spraw żadnego wpływu wywrzeć nie 
mogły. h a 

Ten bląd przeszłości musimy 24- 
prawić. 

Stan rzeczy bowiem zmienił się na 
korzyść tylko w b. zaborze prus- 
kim. 

W pozostałych zaborach trwa on 
prawie niezmieniony do dzisiaj. Tam 
czerń żydowska panuje niepodzielnie. 
Tam nietylko handel, ale także rze- 
miosło znajduje się całkowicie w rę- 
kach żydowskich. Prawie w wszyst- 
kich tych miasteczkach żydzi stano- 
wią ponad pałowę mieszkańców. Są 
jednakże miasta, w których żydzi sta 
nowią 70 do 80 a nawet 85 proc. 
mieskańców. 3 

Że w miastach takich dla rzemieśl- 
nika lub kupca, że dla lekarza lub a- 
dwakata Polaka nie ma miejsca, o 
tem mówić nie potrzebuję. Poza kil- 
ku urzędnikami, Polacy zostali zep- 
chnięci do szeregów  proletarjatu 
miejskiego.. 

Mówiłem powyżej, że korzystniej 
przedstawia się sprawa Polaków w 
miastach b. zaboru pruskiego. 

Korzystniej przedstawia się tylko 
narazie. 

Żydzi bowiem wszelkiemi sposoba- 
mi starają się wedrzeć do miast na- 
szych. 

Pierwszy atak przypuścili da Gór- 
nego Śląska. Miasta bogatej tej, ge- 


sto przez pracowity lud polski zalu- 
dnionej ziemi. dziś już nie różnią się 
wiele od miast zaboru rosyjskiego 
lub austrjackiego. Stolica wojewódz- 


tw; 


Katowice, tak samo jak wszy- 
e inne centra przemysłowe roj 
się od żydów. a handle żydowskie 
przy ulicach najruchliwszych są co- 


raz liczniejsze. Na odpustach zaś i 
jarmarkach widzimy stragany tylko 
żydowskie. 

Coraz liczniej kupcy żydzi osiedla- 
ja się także na Pomorzu i w Poz- 
nańskiem. 

Jeżeli się nie zabierzemy do obro- 
ny polskiego stanu posiadania w mia 
stach naszych, jeżeli się nie zorgani- 
zujemy celem wspólnej obrony za- 
grożonych płacówek naszych, to nie 
potrwa długo, a miasteczka wielko- 
polskie zaleje fala walącego od wscho 
du żydostwa. Nie potrwa długo. a 
miasta nasze opanuje czerń żydow- 
ska —- rozdzióbią nas wrony i kru- 
ki. 

Na miejscu starych firm polskich. 
na które masta Wielkopolski od po- 
koleń patrzą z dumą, powstaną han- 
dle żydowskie. Dzieci właścicieli dzi- 
siejszych zostaną zepchnięci do pro- 
letarjatu. 

Musimy się zorganizować. 

Celem obrony przed zalewem ży- 
dowskim musimy stworzyć organi- 
zację, która obejmie wszystkich Po- 
laków. Wtenczas poznamy jaką siłą 
rozporządzamy i zrozumiemy, że si- 
łę te należy wyzyskańć. 

Musimy się zorganizować. 
= 2 
ZŁÓŻ DATEK NA POWODZIAN 
I NA WALKĘ Z ANALFABETY- 

ZMEM W POLSCE. 
| a | 


Co się dzieie w Łodz? 


Targi w lonie 


Łódź (—) Sensacją wśród miej- 
scowego żydostwa w Łodzi jest spra 
wa zatargu o kamienicę pomiędzy 
braćmi Przygoda, a ich współwyz- 
nawcami Libermanem, OQrbachem, a 


ostatnio i Wiślickim. Sprawa przed- 
stawia się następująco: 

Właściciele domu przy ul. Piotr- 
kowskiej, bracia Przygoda zaciągnę- 
li swojego czasu pożyczkę.w wyso- 
kości 70 tysięcy złotych od niejak 
go Libermana, oraz 80 tysięcy zło- 
tych ad Orbacha. Gdy nadeszły ter- 
miny płatności weksli bracia Przy- 

goda nie mogli ich wykupić. Na- 
stępstwem była licytacja domu. Wó- 
wczas bracia Przygoda wystąpili prze 
ciw swoim wierzycielom, oskarżając 
ich o lichwę. Sprawa oparła się o sąd 
rabinacki, przyczem z ramienia braci 
Przygoda wystąpił znany żyd łódzki 
Dawid Wiślieki 

Wiślieki fikcyjnie kupił dom bra- 
ci Przygoda, wpłacając 8 tysięcy do 


larów. (Dom ma wartość 100 tysię- 
cy dołarów i daje dochód w wys. 
86 tysięcy złotych rocznie). 

Z czasem bracia Przygoda zażą- 
dali od Wiślickiego zwrotu kamie- 
niey, Wiślicki odmówił. 

Spór oparł się o sąd polubowny. 
Sędziowie orzekli, iż bracia Przygo- 
da winni zwrócić Wiślickiemu 8 ty- 
sięcy dolarów plus procenty. Wiśli- 


cki wyroku nie przyjął, wobec cze- 
go bracia Przygoda skierowali spra- 
wę do Urzędu Prokuratorskiego. 

Jak widzimy żydzi nawet i mię- 
dzy sobą cheą robić interesy. Nie 
pomogła powaga długobrodych ra- 
binów, ani sądu polubownego. 

Sprawa budzi żywe zainteresowa - 
nie w łonie miejscowych machabe- 
uszów. 


Dai sanani za diałalmóć komnnistyciną 


Łódź (—) Na mocy wyroku tu- 
tejszego sądu zostali skazani za dzia 
łalność komunistyczną dwaj żydzi: 
Chaim Zysman na 3 lata więzienia, 
i Mojżesz Azner na 2 lata więzienia. 
Obaj są znani ze swej działalności 
antypaństwowej. 


Oto jeszcze jeden dowód, kto w 
Polsce jest antypaństwowcem, kto 
szerzy propagandę wrogą polskości. 
kto sprzyja anarchji i bezprawiu! 

Księga przestępstw komunistycz- 
nych wzbogaciła się o nowe nazwi- 
ska żydowskie. 


W zwierciadle sowieckiem. 


Lenini jego tezy „państwowe“ 


Rosja sowiecka w Lidze 


Niedawno temu Liga Narodów 
przyjęła do swego grona Rosję So- 
wecka a nawet wyznaczyła jej sta- 
łe miejsce w Radzie Ligi, które 
piastuje p. Licwinow. Z pośród 19 
narodów, które do Ligi należą tylko 
trzy (Szmajearja, Holandja i Portu- 
galja) wypowiedziały się przeciw 
przyjęciu sowietów, a siedem wstrzy 
mało się od głosowania. Reszta po- 
witała nowego członka z entuzjaz- 
mem. 

Co oznacza przyjęcie Z. S. R. R. 
w rodzinę narodów wypowiedział 
przedstawiciel Szwajcarji i Holan- 
dji, którym papież w uznaniu prze- 
słał podziękowanie za gorącą obro- 
nę interesów chrześcijaństwa. 

Co oznacza przyjęcie Rosji do Li- 
gi Narodów? 

Niech na to pytanie odpowiedzą 
fakty. Przytoczymy tu zdanie ojca 


rosyjskiej rewolucji Lenina. Wło- 
dzimierz Ulianow - Lenin bohater 
współczesnej Rosji, uważany za bó- 
takie wypowiedział myśli 
„Laństwowe": 

„W świętej walce dla rewolucji 
jest dozwolone kłamstwo, podstęp i 
zdrada stanu mieszczańskiego, kapi- 
talizmu i jego rządów”. 
„Moralność ? Moralność ich jest to, co 
jest potrzebne rewolucji; wszystko 
inne jest mieszczańską niedorzecz- 
nością". 

„My bolszewicy przeniesiemy re- 
wciucję socjalistyczną zarówno do 
Europy, jak i do Ameryki. Ona i- 
dzie systematycznie, krok za kro- 
kiem. Wałka będzie długa, strasz- 
++ i krwawa... Co caspase skazuzk 
90 proc. ludzi na zagładę, skoro po- 
zostanie jeszcze 10 proc. komunistów 


ST 


Narodów. 


walczących o utrzymanie rewolucji 

„Bolszewizm nie jest  pensjona- 
tem dla młodych dam. Dzieci muszą 
być obecne przy straceniu, aby się 
cieszyć śmiercią wrogów proletarja- 
tu”. 

Takie tezy „państwowe” wygła- 
szał ten, który stanął na czele jed- 
nego z największych narodów świa- 
ta. Jak więc widzimy, Lenin przy- 
jął stanowisko  bezkompromisowe 
wobec  kapitalstycznego ustroju 
państw zachodnich  nicubłagane, 
wrogie. Naczelnem jego państwa 
prawem, jest rewolucja, raczej wal- 
ka o „świętą“ rewolucję, walka naj- 
strasznicjsza w dziejach świata, ho 
zapowiadająca nawet zniszczenie 90 
proc. lndzkości dla nielicznej garstki 
komunistów: 

Stanowisko to, któremu hołdują 
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dalej i dziś czerwoni władcy sowiec- 
cy. bynajmniej nie zmieniło swego 
oblicza. 

€zy przyjęcie Sowietów do Ligi 
Narodów nie oznacza ułatwienia re- 
alizacji planów postępu rewolucji w 
tej formie, jaka naznaczył Lenin? 

Czy zatrata i walka z religją i mo- 
renością nie oznacza tragedji cywi- 


fizacji? 

Czy deprawacja dusz młodego po- 
kolenia nie jest zbrodnią wobec przy- 
szłości? 

Oby ci, którzy milczeniem, lub czy- 
nem przyczynili się do wstąpienia 
Sowietów do Ligi Narodów, nie spo- 

strzegli się zapóźno, że popełnili 
największy błąd swego ży 


Kto głosował za 


kandydaturą żyda 


na wiceprezydenta Lwowa? 


Lwów (—) Na ratuszu lwowskim 
ackonano wyboru drugiego i trze- 
ciego wiceprezydenta. Trzecim wi- 
ceprezydentem został wybrany — 
juk było do przewidzenia — żyd p. 
Chajes. A więc tradycji stało się 


zadość. Zdaje się nam, że gdyby ży- 
dzi zupełnie wyemigrowali ze Liwo- 
wo. a zostawili tylko p. Chajesa, to 
i wtedy znaleźliby się ludzie, któ- 
rzyby mu zaproponowali stanowisko 
wieeprez. przy następnych 
rach, 


wybo- 


rzecz: w nowej radzie 
żydzi stanowią pokaźną 
Do wyboru pewnego 
ani potrzebna jest jednak 
€kszość. Jeśli więc żydzi stanowią 
sa procent wyborców w radzie, 
więc kta uzupełnił ten kilka pro- 
cent da kilkudziesięci| 
Jasnem jest, że 


Można powiedzieć, że kandydatura 
p. Chajesa przeszła wyłącznie gło- 
sami Polaków! Sprawa musiała być 

przygotowana, ułożona... 

Kto tego dokonał? 

Wyobraźmy sobie, że żydzi stano- 
wią ten procent radnych, ile padło 
na p. Chajesa, że posiadają absolu- 
tną większość! Jak w tym wypadku 
wyglądałby zarząd miasta? Napew- 
na nie znalazlby się w nim ani jeden 
przedstawiciel Polaków, bo żydzi 
większością kandydaturę jego obala- 
liby. 

Tymczasem... jest odwrotnie. Na 
razie my Polacy mamy większość 
we Lwowie, ale... głosujemy (to 
znaczy nie my) na kandydata ży- 
dowskiego! 

Kiedyż nareszcie poznamy zaśle- 
pienie? Oby nie zapóźna! 
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Wojskowy konkurs A. zagroda 


Swego czasu ogłosiła P. K. O. dla 
wojska konkurs z nagrodami. 11 a- 
paratów radjo - odbiorezych oraz 11 
gramofonów wyznaczonych zostało, 
jaka nagrody dla świetlic  żołnier- 
skich tych oddziałów, które najlepiej 
śpiewać będą piosenkę o P. K. O. 
Ponieważ piosenka była wesoła, do- 
brze wpadająca w ucho, dziarska i 
zamiaszysta, nic dziwnego, że cały 
szereg Oddziałów wojskowych w Pol 
sce wziął udział w konkursie 

Niedawno, jako wynik konkursu, 
nastąpiło rozdanie nagród. W Kra- 
kowie nagrodę P. K. O. w postaci 
gramofonu z kompletem 11 pyt z pio 
senkami żołnierskiemi zdobył 1 Ba- 
taljon Mostów Kolejowych, dowadzo- 
ny przez pułk. Adama Nowinę - Za- 
rzyckiego, znany z ofiarnej i niestru 
dzonej pracy w czasie tegorocznej 
powodzi w Małopolsce. 

Wręczenia nagrody dokonał dnia 


Józef Kojder. 


Szary człowiek, 


W Polsce. 
TV 


Gdy minął pierwszy zapał gdy Po- 
lak pogodził się z tem, że o grani- 
cach i prawach Polski decyduje ja- 
kaś konferencja wersalska i genew- 
ska, niepodobieństwem było wprząć 
go w rydwan obowiązku, którego 
nadto nieroznmiał wogóle. Te same 
spracowane ręce, które rozkuły oko- 
wy wrażej niewoli na zachodnich 
rubieżach dzisiejszej granicy, mogły 
i byłyby bez ofiar wyswobodziły w 
całości kraj w granieach historycz- 
nych od zaborcy. Cały Śląsk, Gdańsk 
Pomorze, Spiż, Orawa byłyby wolne, 
byłyby wróciły do macierzy. Zgodnie 
ze sprawiedliwością dziejową i histo- 
ryczną nam się bez kwestji należały. 
Mieliśmy prawo i obowiązek stano- 
wić o swych granicach, Na rozstrzę- 
pionej mapie Europy leżały luzem 
granice Polski. 

Trzeba je było nakreśkić wolą i czy 
nem. Zmarnowaliśmy jednak okazję. 

Bracia nasi jęczą w niewoli, na 
polskiej ziemi topoce sztandar wro- 
ga - zdobywcy, smutne Świadectwo 
naszej niedołężności. 

Czyż mamy znęcać się na sobą i 
tymi, którzy stali wówczas na cze- 
le narodu. Nie! Prawdziwy i rozum- 


18. 9. br. referent propagandowy Qd- 
działu P, K. O. w Krakowie J. Jani- 
czek w obecności całego bataljony, 
oficerów i dowódcy, zgromadzonych 
na dziedzińcu koszar przy ul. Mon- 
telupich 5. 

Przy tej sposobności podkreślić 
należy zasługi P. K. O., która krze- 
%iąc oszczędność wśród coraz szer- 
Szych warstw naszego społeczeństwa, 
zwróciła uwagę również na szare 
masy żołnierskie, dbając o nich i za- 
chęcając ich składania pieniędzy, na 
książeczki wkładkowe P, K. O.. by 
po skończeniu służby wojskowej ka- 
żdy żołnierz mógł dysponować swym 
własnym kapitalikiem, mając już pe 
wne podstawy finansowe do rozpo- 
częcia nowego życia w tak zwanym 

cywilu“. 

Nic dziwnego więc, że P. K. O. 
której dewizą jest „Pewność i zau- 
fanie“ cieszy się słusznie tak olbrzy- 


ny Polak nie będzie tracił czasu na 
gorzkie wyrzuty. Wie nadto dobrze, 
że w przełomowych chwilach każdy 
naród daje tyle z siebie na ile go 
stać. Nas na więcej stać nie było 
Daliśmy więc to co było w naszej 
mocy. Pocóż próżne jałowe narzeka- 
nie. Przeciwnie, bądźmy dumni, że 
nasi bracia dali nam Polskę, że ma- 
my wolną niepodległą Ojczyznę. Po 
latach klęsk i niepowodzeń osiągnę- 
liśmy więcej niżli* sięgały najśmiel- 
sze marzenia. 

Dlatego też kartę dziejów odzyska- 
nia prawa nazywania się Polakami 
zamknąć musimy z głęboką czcią i 
pełnem uznaniem. Cześć Bohaterom! 
Żeby jednakże zamknąć uznanie na- 
sze mówimy sobie otwarcie, zwiężle, 
że tak, jak nie poprzestajemy na szu 
kaniu i wytykaniu samych błędów 
popełnionych wczoraj, tak również 
niezadowolimy się samem uznaniem 
ale gotowi jesteśmy do ciężkiej i o- 
fiarnej pracy dla dobra Ojczyzny. 
Albowiem praca i tylko praca może 
naprawić błędy i utrwalić zasługi. 

Do pracy i ofiar na rzecz dobra 
zbiorowego zobowiązany jest każdy 
człowiek żyjący na terytorjum pań- 
stwa. Takie jest prawo społeczne 
wielkiego zbiorowiska ludzi, patrzą- 
cych na całość z punktu uczciwości 
obywatelskiej Jakiż inny przyświe- 
cał nam punkt widzenia w pierw- 
szych poczynaniach? Każdy z nas, 
stale lub przypadkowo żyjący na 
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mią popularnością, we wszystkich 
sferach naszego kraju. a liczba o- 
twartych książeczek oszczędnościa- 


wych asiągnąła już cyfrę półtora 


miljona. 


b 
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Z ZAGŁĘBIA Dąbr. 


lirowy odruch ludności Wojtowić Komornyth. 


Po wielu smutnych  doświadcze- 
niach ludność Wojkowie doszła wre- 
szcie do przekonania, że żydowska 
solidność kupiecka jest zwykłą bla- 
gą. To też większość Wojkowiczan 
e wstrętem omija żydowskie sklepy 
Samorzutny odruch popierania czy- 


KRONIKA. 


Chorzów. W przeciągu jednego roku 
żydzi wykupili w Chorzowie z rąk nie- 


polskich okoła 200 nierucho- 
wraz z zaprowadzone- 


mieckii 
mości 


sto polskich interesów szerzy się 2 
dniem każdym. Są jeszcze wpraw- 
dzie w  Wojkowicach żydowskie 
„Wojtki”, ale tych jest coraz mniej, 
gdyż spotykają się z pogardą patr- 
jatycznej większości. Brawo Wojko- 
wiczanie ! 


chmalu złożyli wniosek o utworzenie 
kartelu. Podobno wniosek ten ma wi- 


doki powodzenia, 

W Dąbrowie Górniczej daje się zau- 
ważyć w żydowskich sklepach liczna 
frekwencja pań z towarzystwa. 


ZE LWOWA. 


Pokłosie święta Niepodległości, 


Ze Lwowa donosą nam: Rocznica 
odzyskania niepodległości nie prze- 
szła i w tym roku bez zgrzytów. O- 
ta w Szkole Zawodowej im. Św. An- 
ny przygotowano program uroczy- 
stości. W programie tym była m. in. 
deklamacja: jedna z uczenie, trzyma 
jąc sztandar o barwach narodowych 
deklamuje wiersz, inne zaś uczenice 
powtarzają zespołowo refren. I co 
najciekawsze „tę główną”, trzyma- 
jacą sztadar zostaia wybrana przez 
obywatelkę - nauczycielkę wszech- 
nauk politycznych — żydówka, o na- 
zwisku, niepozostawiającem wiele do 
omówienia Margules. Uczennice u- 
dały się z delegacją do nauczycieł- 
ki z pewnego rodzaju pouczeniem 0 
niewłaściwości oddawania godia pań 
stwowego w ręce żydowskie. Nau- 
czycielka okropnie oburzona adpo- 
wiedziała, że żyd jest też przecicź 
człowiekiem, obywatelem państwa 
polskiego, więc czemu nie „on“ ma 
nieść sztandar. 

"Tymczasem panna Margules zwą- 
chała pismo nosem i powiedziała, że 
rezygnuje z deklamacji i trzymania 
sztandaru. Rezygnuje... Tak, jakby 
okazywanie się wszem wobec 1 każ- 
demu z osobna z godłem Polski by- 
ło jedynie jej monopolem, a ona z 
wielkiej swej łaskawości odstępuje 
ten zaszczyt komu innemu . 

, Na przyszłość przy sposobności 
jakiejś innej uroczystości może się 
zdarzyć, że panna Margules wystą- 


polskiej ziemi, każda klasa, każda 
nacja pracując myślała wyłącznie o 
swym osobistym interesie. Egoizm 
kierował myślami i czynem. Hasłem 
wszystkich było przekonanie: „Pol- 
ska dla jednostki — nie jednostka 
dla Polski“. Wychodząc z tego zało- 
żenia, uważano Polskę za bazę, z 
której można do woli brać, nie wza- 
mian niedając. 

Wyjątek stanowił lud polski miast. 
i wsi, bo ten oddawszy na ołtarz 0- 
fiarę krwi i życia pracował w pocie 
czoła na kawałek chleba pocieszając 
się nadzieją, że krew i praca wyda 
przecież jutro owoce. 

Jeszcze dziś, po latach wyczekiwa 
nia, wielu pokrzepia się nadzieją 
lepszych czasów. Ale pracy przykli- 
żającej te czasy jakoś nie było i nie- 
ma. Dzieje się wręcz przeciwnie. 
Stan polskiego posiadania się kur- 
czy. W ciągu kilkunastu lat naszej 
niepodległości zyskaliśmy dużo w o- 
pinji polityków świata, wątpliwą na- 
tomiast jest kwestją czy opinję tę 
podzielają sfery gospodarcze. Z do- 
świadczenia wiemy, że w ustroju 
żydowsko - wielkokapitalistycznym 
częściej decyduje bankier niż polityk. 

Pod względem gospodarczym stra 
ciliśmy wiele na rzecz nowoczesnych 
okupantów. Zdaje się, że nie minie- 
my się z prawdą utrzymując, iż 
dziś więcej niźli w dniu odzyskania 
niepodległości jesteśmy biedni i za- 
leżni od czynników regulujących bieg 


pi ze sztandarem o barwach sino 
białych, twierdząc, że to też jest 
sztandar obywateli polskich. Takie 
tłumaczenie nie będzie dziwne, ježe- 
li nauczycielka zdaje się zapomniała, 
że nie każdy człowiek jest żydem i 
że oprócz żydów w Polsce są także 
i Polacy. Jeżeli taka pani jest nau- 
czycielką nauk obywatelskich, to 
można spodziewać się, że Polaków 
wnet zechce nauczyć, że oni a nie 
żydzi są w Polsce mniejszością, cze- 
go dowodem choćby akcent czysto 
polski wybranej wśród kilkudziesię- 
ciu uczenie Polek, mniejszościowej 
panny Margules. Przypuszczamy, że 
na przyszłość pani nauczycielka przy 
podobnych okazjach będzie pamię- 
tać w pierwszym rzędzie o tubyłcach 
-Polakach 2 nie włóczegach - żydach, 
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spraw gospodarczych w świecie. 
Frzemysł 1 handel w olbrzymiej wię 
kszości znajduje się w obcych rękach. 
Nielepiej sprawa przedstawia się z 
pośrednictwem  bankowem. Prasa, 
literatura, kino opanowane przez ob- 
ce często wrogie nam żywioły. 

Często słyszy się zdanie, że rozró- 
żnianie obywateli na wrogów i przy- 
jaciół Polski, jest czynem karygod- 
nym. Czy jest nim w istocie? Niech 
mówią fakty. 

Do obywateli zaliczamy między in- 
nemi żydów. Formalnie są obywa- 
telami. Żyd otrzymując obywatelstwo 
polskie nie stał się Polakiem, bo być 
Polakiem to trzeba czuć i myśleć po 
polsku, żyd tego nie potrafi. 

W kartach naszej historji znajdu- 
jemy smutne dowody czarnej niew- 
dzięczności ze strony żydostwa. Ich 
stosunek do państwa i narodu pol- 
skiego był wrogi, podły. Mimo to wy- 
baczaliśmy zawsze i stale winy, mó- 
wiąc, to — żydzi. To co żydawi ucho 
dziło bezkarnie Polakowi z krwi i 
kości groziło szubienicą. 

Czy obywatela Polaka, rdzennego 
Polaka nie traktowano jako zbrodnia 
rza jeżeli zdradził Polskę łącząc się 
z wrogiem, lub oddawał mu jakąkol- 
wiek przysługę? Zdrajca Ojczyzny 
był i będzie karany z całą surowo- 
ścią. Pogardza nim ojciec, wypiera się 
rodzona matka, społeczeństwo odwra. 
ca się od niego z obrzydzeniem. Ina- 
czej być nie może! (Dok. n.). 
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ci 
Żydzi opan awaliście banki, przemysł, hande!, medycynę, prase, kino ry, 
piasiujecie wysokie sianowiska, ogłupiliścia I 
przekup liście niejednego z Polaków... Lecz nie myślicie, że wasz pleniądz 
iwasza intryga upodliły cały Naród, że jesteście panami sytuacji, że Polak 


Oto dwa fakty, które świeżo po- 
dane są przez prasę codzienną: 

1. Jeden kilogram cukru polskie- 
go dla angielskich świń kosztuje 6⁄2 
grosza! wyraźnie: sześć i pół gro- 

Sza za kilogram (polski  nędarz, 
„człowiek'” płaci 1 zł 25 gr.). 

2, Angielscy kapitaliści pożycza ją 
polskim cukrownikom 14 miljonów zł, 
które mają być spłacone... ekspor- 
tem cukru. Polscy politycy są bar- 
dzo dumni, że udało im się „zdobyć 
zagraniczny kredyt", a polscy eko- 
nomiści — z minami uczonych os- 
łów — radują się, że mają „przypływ 
dewiz“, że „złoty się wzmacnia”. 

A przecież to wszystko poprostu 
bezdennie głupie, u innych narodów 


HURTOWNIA CHRZESCIJANSKA 


Andrzeja Adamkiewicza 
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dawno wyrzucone na śmietnik. Jeże- 
li o ustroju komunistycznym mówi 
się, że jest okrutny, a o kapitaliz- 
mie np. angielskim, czy amerykań- 
skim, że jest niesprawiedliwy, 


SKONFISKOWANO. - 


jakież społeczeństwo pozwoliłoby 
tak mię obdzierać żydowskim i za- 
granicznym bogaczom? A dlaczego 
tak się dzieje? Oto dlatego, że kil- 
ka setek polskich dyrektorów, pre- 
zesów rad nadzorczych i t. p. dosta- 
ją grube łapówki w postaci pensyj 


Żydzi zajmują stanowiska Polaków, 


W fabryce Deichsle w Sosnowcu, 
dzierżawionej obecnie przez żyda 
Meyerholda, przyjęto ostatnio do 
pracy na miejsce Polaków dwu ży- 
dów inżynierów. Stosunki panujące 
w fabryce za rządów  Meyerholda 
pozostawiają także wiele do życze- 
nia. Wypłaty donywane są według 


swego widzimisie. Nierzadko robot- 
nicy czekają na wypłatę całemi ty- 
godniami, 

Panie Deichsel gdy się dowie Hi- 
tler o twych konszachtach z żyda- 
mi może być z powrotem do ojczy- 
any trudno... a w Polsce nie należy 
się spodziewać pobłażliwości. 


Prowokacia. 


W całym szeregu miast i miaste- 
czek wprost dzika wściekość opa- 
nowuje żydów na widok „Polskiej 
Karty". „Inteligentni* żydzi grożą 
kioskarzom bojkotem jeżeli w dal- 
szym ciągu sprzedawać będą nasze 
pismo. Zaś chałaciarze zdzierają a- 
fisze reklamowe i, grożą kolporte- 
rom pobiciem. Wobec tego spokojnie 
oświadczamy! Żydki wszystkich wy- 


Przyjkóń z Nemam. 


Ta sprawa obecnie jest w modzie. 
Ta sprawa wybija się na czoło ca- 
łej naszej polityki zagranicznej. Ta 
sprawa ma pierwszorzędną wagę dla 
naszego robotnika, bo niezbyt ostro- 
żne posunięcia spowodują zalew na- 
azego rynku przez niemieckie towa- 
ry, a temsamem dalsze wyrzucanie 
na bruk naszego robotnika. 

CO TO JEST PRZYJAŻŃ? Przy- 
jaźń to wzajemny szacunek wzajem- 
ne zrozumienie, wspólne zasady, 
wzajemna sympatja. Zobaczmy, ja- 
ką podstawę zajmują w najważniej- 
szych tych sprawach Niemcy, a ja- 
ką my. 

ŻYDZI w Niemczech są wypędza- 
ni, pozbawieni majątku, pogardzeni, 


NA JDOGODNIEJ 


znań i stanów nie denerwujcie się! 
Nie prowokujcie! Ani wasz bojkot. 
ani zdzieranie reklam ani wasze gro- 
Źby nie, a nie nie pomogą. Idea re- 
prezentowana przez „Polską Kartę“ 
zwycięży! Polak nietylko nie będzie 
waszych piśmideł sprzedawał, ale 
wogóle nie będzie dla was praco- 
wał, skończy się wasze żerowanie a 
z nim nędza Polaka. Niedługo... 


odsunięci od wszelkich wpływów. U 
nas dla żydów wszystko: majątki, 
Trawa, dostojnietwa, wysokie godno 
ści i urzędy w państwie, polityka, u 
nas są „polskie“ gazety, w których 
żydzi uczą tych głupich gojów, jak 
się rządzić, jak politykować. Czy da 
pomyślenia jest ażeby Polacy pisali 
żydowskie gazety? Czy do pomyśle- 
nia jest, ażeby żydzi pisywali w dzi- 
siejszych niemieckich gazetach? 
RASA. U Niemców rasa niemiec- 
ka, nordycka, jest wszystkiem. U 
nas — nawet semicka rasa jest do- 
bra, ba! jest lepsza od rasy polskiej, 
aryjskiej, sarmackiej. Zresztą Niem- 
cy swoje poglądy na rasę mają tyl- 
ko dła swojej korzyści. A tymcza- 
sem pomiędzy przyjaciółmi powinna 
bré wzajemność. Mają rację Niem- 
ty, że żądają połączenia się ze swo- 


ZAOPATRYWAĆ SIĘ w FARBY 
i PRZYBORY MALARSKIE wfirmie 


Franciszka Pietranka; 


SOSNOWIEC, 


ul. Prez. Mościckiego L. 15 


Paeca artykuły pierwszej potrzeby, i]. mąkę iyinią, pszenna 
kaszę, groch, fasolę, ryż, I towary kolonialne. 


Ceny konkurencyjnei 


UWAGA pp. Plekarze! specjalne gatunki mąki do wypieku 


od zagranicznych łupieżców. 

Gdzie my jesteśmy? Czy jest ta- 
ka siła, któraby mogła takie głup- 
stwo utrzymać przy życiu?! 

Jeszcze jedna mała uwaga. Wia- 
domość o tem, że angielska świnia 
placi za polski cukier po 6 i pół gr. 
za kilogram podały również czysto 
polskie miejscowe pisma. Ale bez ża 
dnych komentarzy. Dlaczego? Dla 
tej prostej przyczyny, że mó o 
cukrze, musiałyby powiedzieć i o 
węglu. Wolą się nie narażać i poci- 
chu służyć jednemu lub drugiemu, 
Stąd nauka: dzisiejszy „polski* ka- 
pitalizm i interesy narodu polskiego 
sa to dwa przeciwieństwa, pomiędzy 
któremi, nie masz zgody ani ugody. 


SKŁAD APTECZNY 


M. OLĘDZKIEGO 


SOSNOWIEC, 
F. Perla 3. 


Konstantynów, ul. 


poleca na nadchodzą- 
cy sezon perfumy, wo- 
= dę kolońską oraz far- 
by olejne, pokost it.p. 
ceny konkuraencyine. 


imi austrjackimi rodakami, czy na- 
wet z Niemcami sudeckimi, nie wa- 
hamy się tego stwierdzić publicznie. 
Ale czy Śląsk Opolski jest rasowo 
iemiecki, czy zachodnia i południo- 
wa część Prus Wschodnich jest ra: 
sowo niemiecka? Przecież ludność 
tamtejsza jest rasy słowiańskiej, a 
wschodnia część Prus Wschodnich 
to rasa litewska, dawni jadźwingo- 
wie. Rację mają Lltwini, twierdząc, 
że przyległa do nich część Wschodnich 
Prus powinna stanowić czwarte pań 
stwo bałtyckie, lub połączyć się z 
Litwą. Jak przyjaźń, to przyjaźń, 
jak rasa, to rasa; — jak wy Niem- 
cy macie dużo politycznego rozumu 
i zręczności, pozwolicie, że my bę- 
dziemy mieli w głowie trochę zwy- 
czajnego polskiego oleju. 

NARÓD niemiecki jest zwarty, je- 
drolity, ożywiony jedną myślą. Na- 
ród polski jest rozbity, zdezorjento- 
wany, więcej jak w jakiejkolwiek e- 
poce! Już żydzi madtem dobrze czu- 
wają, ażeby nie było w Polsce jed- 
ności. Wszędzie pełno ich zabójcze- 
go dla narodu tchnienia. „Żydzi w 
Polsce stali się głęboko jątrzącą ra- 
ną”, jak słusznie mówi wybitny dy- 
plcemata niemiecki. H. v. Moltke, co 
wydrukowaliśmy w poprzednim nu- 
merze „Polskiej Karty“. 

OBCY BOGACZE — ci w Niem- 
czech nic nie mają do powiedzenia. 
Tak samo w Rosji Sowieckiej. A u 
nas? Obcy kapitał jest właściwym 
sprawcą nędzy polskiego robotnika i 
polskiego chłopa. Obey bogacz dy- 
ryguje naszem życiem gospodarczem 
w Polsce. A jeśli się zważy, że dzi- 
siejsza wojna to wojna techniczna, 
że zatem plan mobilizacji przemy- 
słowej na odpowiednim odcinku mu- 
si hyć w ręku żydowskiego lub nie- 
micekiego dyrektora wielkiej fabry- 
ki, — ciarki człowieka przechodzą. 

CHŁOPI. U Niemców ceny pło- 
dów rolnych są takie, że chłop nie- 
miecki może egzystować. Hitlera nie 
nie obchodzą różne mądrości ekono- 


pleczywa zawsze na skład le. 


Gdzie my jesteśmy?! |= 


nieruchomości miejskiej oraz 
majątków rolnych, lokali 
handlowych i t. p. 
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miczne, Hitler wie, że chłop jest 
podstawą narodu i gospodarstwa, 
rezerwoarem czystej rasy i czyste- 
go ducha niemieckiego. A u nas? 

Chłop polski w nędzy, a ze wsi 
polskiej dochodzą głuche pomruki, 
które źle świadczą... 

Takich zestawień moglibyśmy du- 
że więcej przytoczyć. Ale już i tego 
starczy. Odpowiedz sobie. rodaku, 
czy Niemiec może być naszym szcze 
rym przyjacielem, czy też — szatań- 
sko chichocze mówiąc o przyjaźni z 
Polską. Dodajmy do tego, że najgor- 
liwszymi zwolennikami przyjaźni z 
Niemcami są żydzi. Tak jest. Żydzi 
oficjalnie są przeciwni Niemcom, a- 
le w sercu, pocichu, w tych gaze- 
tach, które po polsku się piszą ale 
po żydowsku myślą — jaknajgorli- 
wiej pchają nas w objęcia — a wła- 
Ściwie — w paszczę niemiecką. 

Qto dlaczego należy dobrze pilno- 
wać, ażeby przyjaźń polsko - nie- 
miecka była korzystna nietylko dla 
Niemiec, ałe i dla Polski. Narazie 
przypominamy jeden skutek przyja- 
Źni polsko - niemieckiej: Gdańsk ro- 
śnie kosztem Gdyni... 


Grabarze. 


Otrzymaliśmy cały szereg listów 
od naszych Czytelników, że niektó- 
re polskie firmy na terenie Śląska 
zamiast wypłaty zarobków w gotó- 
wce wydają kwity do sklepów żydo- 
wskich. Po zbadaniu na miejscu 
sprawy podamy do wiadomości pu- 
blicznej nazwiska tych panów Gra- 
barzy interesów polskich. 


UWAGA! 


P. T. Przemysłowców i Kupców z 
terenu Bielska - Biał Łodzi, po- 
trzebujących zmienić swych przed- 
stawicieli, spedytorów, komisantów 


żydów na Polaków, albo nawiązać 

nowe stosunki handlowe, proszeni są 

o e Balek adresów do Administra- 
„Polskiej Karty". 


ZAKŁAD a ae 


kamieniarski i żelbetonowy 


JAN MILETA 


SOSNOWIEC, UL. RUDNA 17. 


Kanta bankowe: Bank Spółdzielczy Sotmowiec. 
Spóldzielnia Kred. L, D. Sosnowiec, 


WYKONYWUJE: 


Pomniki, grabowce 
figury i padatumenty 
z żelaznemi krzyżami 
płyty chodnikowe i 
krawężniki roboty hu 
dawlane z piaskowca, 
marmurui granitu a- 
raz szłucznych kamio 
ni, roboty betonowe i 
mozaikowe, achody, 
dreny studzienne, dre 
ny kanalizacyjne, po- 
aadzki mozaikowe, 
marmurowe i hełono- 
we, dachówkę, slupy 
ogrodzeniowe, płyty 
marmurowe j para- 
pety da lal i okien 
it p. 

Wykonuje z wlasnych 
i powierzonych ma» 
realiów. Dogodne warunki platnosci. 


Red. odp. Józel Kojdar. 


Drukarnia Gronusia i Ski w Krakowie 


